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W  P O C Z U C I U  S I Ł Y
R e s u r e x iC

R a d o s n y m  „ A l le lu ja " w ita m y d z iś  

Z m a r tw y c h w s ta n ie  T e g o , c o o b w ie ś c i ł  

„ p o k ó j lu d z io m  d o b r e j w o li" .

S k ła d a m y s o b ie w z a je m  ż y c z e n ia .  

Z g o d n ie  z p r a s ta r ą  t r a d y c ją , u s ta lo n y m  

o b y c z a je m .

S ą  w ś r ó d  n a s  j e s z 

c z e  c i , k tó r z y  w y m ie 

n ia ją c  ż y c z e n ia m ię 

d z y  s w y m i n a jb l iż s z y 

m i, w  k o le  r o d z in n y m  

i p r z y ja c ie l s k im , n ie  

o m ie s z k a li n ig d y  w y 

r a z ić n a jś w ię ts z e g o ,  

n a jb a r d z ie j u tę s k n io 

n e g o  ż y c z e n ia : b y  d n i  

m ę k i u d r ę c z o n e j p r z e z  

o b c ą p r z e m o c P o ls k i  

s k o ń c z y ły  s ię , b y  ś w ię  

c i ła s w e Z m a r tw y c h 

w s ta n ie . . . ,

S ta ło s ię z a d o ś ć  

t e m u , o  c o  m o d l il i s ię  

P o la c y  p r z e z p ó ł to r a  

s tu le c ia .

D z iś , g d y  b ę d z ie 

m y  w  z e s p o le  n a jb liż 

s z y c h  w z a je m s o b ie  

ż y c z y l i , r ó w n ie ż  m y ś l 

w y b ie g n ie p o z a o b 

r ę b  n a s z y c h  m ie s z k a ń ! 

i  ' 'd o m o s tw , o b e jm ie  ! 

t ę  w ie lk ą  r o d z in ę , j a - 1  

k ą  j e s t O jc z y z n a .

O g a r n ie m y  m y ś lą  

w s k rz e s z o n ą o f ia r n o ś  

c ią i k r w ią n a j le p 

s z y c h  w  n a r o d z ie  P o l 

s k ę .  . j  i*

I u j r z y m y J ą w  

t e j c h w i li d u c h o w o  

z je d n o c z o n ą , f iz y c z 

n ie p r z y s p o s o b io n ą  

d o  w a lk i o  b y t , p r z y 

s z ło ś ć , p o tę g ę .

U jr z y m y  ty c h  s ta r  

s z y c h , z r o d z o n y c h  j e 

s z c z e  w  n ie w o li , a  z a 

h a r to w a n y c h  w  b o ja c h  

o  n ie p o d le g ło ś ć  —  j a k  

to s p r a w u ją c r z ą d  

d u s z , w o ła ją  o  s k u p ie  

n ie  s i ł , o c z u jn o ś ć , o  

o f ia r n o ś ć .  

p r z e o b r a ż e ń . B y l iś m y  ś w ia d k a m i w y d a 

r z e ń  o  o g r o m n e j s i le e m o c jo n a ln e j —  

w y d a r z e ń , k tó r e  w y w o ła ły  w  n a s  b a r d z o  

p o w a ż n e  r e f le k s je  i z m u s iły  n ie  ty lk o  d o  

w ie lk ie j c z u jn o ś c i , a le  i k o n c e n tr a c ji  s i ł .

Z r o z u m ie l i ś m y , ż e  t a  „ c h w i la  o s o b li 

w a " , j a k ą p r z e ż y w a m y , d o m a g a s ię o d  

n a s p o s ta w y , p e łn e j z d e c y d o w a n ia i  

w e w n ę t r z n e j s i ły .

O d p o w ie d z ie l i ś m y  t e ż  n a  n ią  g o d n ie .  

T a k  j a k  p r z y s to i n a r o d o w i , k tó r y  m a  z a  

s o b ą  i G r u n w a ld  i B e r e s te c z k o  i W ie d e ń  

i ty s ią c z n e  p o la  b i te w , n a k tó r y c h o d  

R a c ła w ic  p o  R a d z y m in  m a n if e s to w a ł s ię  

d u c h  b o h a te r s k ie j w a lk i. O d p o w ie d z ie 

l i ś m y  p o s ta w ą , b u d z ą c  d z iś p o d z iw  i u -  

z n a n ie  c a łe g o  ś w ia ta .

O d p o w ie d z ie l i ś m y  im p o n u ją c ą o f ia r 

n o ś c ią  n a  r z e c z  F u n d u s z u O b r o n y , n a  

r z e c z  o s ło n ię c ia  P o ls k i s ta lo w y m i s k r z y 

d ła m i o b r o n n y m i .

O d p o w ie d z ie li ś m y  

j e d n o c z ą c  s ię u  b o k u  

s y m b o lu m a je s ta tu  

R . P . , G ło w y P a ń 

s tw a  i s y m b o lu  n a s z e j  

s i ły  z b r o jn e j . W o d z a  

N a c z e ln e g o ,

T o t e ż d z iś p r z y 

s tę p u je m y  d o ś w ię c ę  

n ia  ś w ię ta  Z m a r tw y c h  

w s ta n ia  p e łn i p o w a g i ,  

d o j a k ie j s k ła n ia n a 

s z e  p o ło ż e n ie , a le t e ż  

i p e łn i k r z e p ią c e j n a s  

d u c h o w o  s i ły  w e w n ę 

t r z n e j .

W ie lk a r o d a in a  

p o ls k a ł ą c z y  s ię d z iś  

w  u c z u c iu , ż e „ P o l 

s k a p o w s ta ła , b y  

ż y ć " , ż e z m a r tw y c h 

w s ta ła , b y  s p e łn ić  s w ą  

m is ję  d z ie jo w ą  p r z e d 

m u r z a  t e j id e i  C h r y s tu  

s o w e j, k tó r a  w  c ią g u  

w ip k ó w  ty le k r o ć  s p e ł 

n ia ła , ż e  o  n a s z ą  n ie -  
[ z ło m n ą w o lę z w y c ię 

s k ą  r o z k r u s z y ć  s ię  m u 

s z ą w s z e lk ie w r o g ie  

z a m ia r y .

Z  t ą  ś w ia d o m o ś c ią  

p r z e ż y w a ć  d z iś  b ę d z ie  

m y  d n i ś w ią te c z n e  w  

c a łe j P o ls c e . W  c h a 

c ie  c h ło p s k ie j , w  i z b ie  
r o b o tn ic z e j . , p r z y  s to 

ł a c h , d o k tó r y c h w  

g r o n ie  n a jb l iż s z y c h  z a  

s ią d ą lu d z ie w s z y s t  

k ic h  w a r s tw  i s ta n ó w  

—  w s z y s c y  d z iś  o b r o ń  

c y  i ż o łn ie r z e  p o tę ż n e j  

P o ls k i .

C h r y s tu s Z m a r 

tw y c h w s ta ł .

Ś p ie w a ją d z w o n y .  

A  w  n a s z y c h  d u s z a c h

l e ż c o ś ś p ie w a , j a k a ś f a la  r a d o ś c i z a le 

w a  s e r c a . B o  d la  n a s P o la k ó w , ś w ię ta  

W ie lk a n o c n e  m a ją  n ie ty lk o z n a c z e n ie  

w y łą c z n ie r e l ig i jn e . P r z e z  l a t ty le  u m ę 

c z o n a . r o z d a r ta  P o ls k a  b y ła  C h r y s tu s e m  
N a r o d ó w . T o  t e ż  w  n o c y  n ie w o li ś w ię to  

Z m a r tw y c h w s ta n ia P a ń s k ie g o  b y ło  z a w 

s z e  d la  n a s  ś w ię te m  w ia r y  w  z m a r tw y c h  

w s ta n ie  O jc z y z n y . A  t e r a z p o  r a z ju ż  

d w u d z ie s ty  w ita m y Z m a r tw y c h w s ta n ie  

C h r y s tu s a  w  w o ln e j P o ls c e . . .

N ic d z iw n e g o , ż e  n a s z e A lle lu ja  t a k  

w e s o ło , t a k  r a d o ś n ie b r z m i .

U jr z y m y  m ło d y c h , z r o d z o n y c h ju ż  

w  w o ln o ś c i —  j a k  to  d u c h o w o  s ię  m o b i 

l i z u ją  i f iz y c z n ie  k r z e p n ą  n a m y ś l, ż e  

P o ls k a  d la  s w e j o b r o n y  l i c z y  n a  i c h  m ło  

d e  s i ły , z a p a ł i w o lę  c z y n u .

„Kto sią wxbije tant, wysoko w napowietrznej straży? 

Kto ze słońcem — oko w oko — spotkać się odważy? 

Kto skrzydłami mylę rozwieje? Kto się w chmuręwglębi? 

Kto obroni ptactwo iv kniei od szponów jastrzębi?

B o  d n i , k tó re  p o p r z e d z i ły  t e g o r o c z n e  

ś w ię to  Z m a r tw y c h w s ta n ia , b y ły  i l e k c ją  

p o g lą d o w ą  o  b a r d z o  g łę b o k ie j w y m o w ie  

i s z k o łą h a r tu  d u c h o w e g o  o b a r d z o  w y  

s o k im  n a tę ż e n iu .

S k łę b i ły  s ię  n a  h o r y z o n c ie e u r o p e j 

s k im  g ę s te  c h m u r y , d o k o n a ł s ię w  n a - €

s z y m  s ą s ie d z tw ie s z e r e g  w s tr z ą s a ją c y c h

Kto? Orły nasze — lotnicy na polskich samolotach! |

O g ło s z o n a  P o ż y c z k a O b r o n y  P r z e c iw lo tn ic z e j j e s t p r z e 

z n a c z o n a  n a  p o m n o ż e n ie  z a s tę p ó w  ty c h  n a s z y c h  o r łó w .  |

C z y  s u b s k r y b o w a łe ś  ju ż  i s p e łn i łe ś  ś w ię ty  |  
p a t r io ty c z n y  o b o w ią z e k ?  |
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UKŁAD POLSKO-ftHfilELSIl
Wzajemna pomoc w razie zagrożenia niepodległości

L O N D Y N . Prem ier C ham berlain zło_  
żył w czoraj w parlam encie doniosłe o- 
św iadczenie o przebiegu rozm ów m inis
tra B ecka z m inistram i angielskim i.

Prem ier ośw iadczył:
„T ak jest, m ogę złożyć Izbie nastę

pujące spraw ozdanie z rozm ów z pol
skim m inistrem spraw zagranicznych.

Spraw ozdanie to zostało w spólnie  
sform ułow ane przez pik . B ecka w  im ie
niu rządu polskiego i m inistra spraw  za- 
granicznych lorda H alifaxa w raz ze m ną  
w im ieniu rządu JK M .

D eklaracja brzm i, jak następuje:

1) R ozm ow y z m in. B eckiem ob jęły  

szeroki zakres*i w ykazały zupełną zgod  

ność poglądów obu rządów co do pew - 

nych zasad ogólnych.________________

becnego tym czasow ego i jednostronnego  

zapew nienia, udzielonego przez rząd J. 

K . M . rządow i polskiem u._____

3) D o czasu ustalenia układu trw ałe- 1, 

go m inister B eck udzielił rządow i JK M . ’

2) U zgodniono, że oba państw a są

gotow e do zaw arcia układu o charakterze

trw ałym  i w zajem nym  dla zastąpienia o-

zapew nienia, że rząd polski uw ażać się sze: 

będzie za zw iązany zobow iązaniem do za l(‘ 

niesienia pom ocy rządow i JK M . na tych gjg

sam ych w arunkach, jak te , które są z?.- 

w arte w  tym czasow ej gw arancji udzielo  

nej już Polsce przez rząd JK M .

4) Podobnie jak tym czasow e zapew - 

nienia, układ trw ały nie będzie zw róco- 

ny przec iw żadnem u innem u państw u.  

lecz będzie m iał na celu zagw arantow ać 

Polsce i W . B rytanii w zajem ną pom oc  

na w ypadek w szelkiego zag rożenia bez

pośredniego lub pośredniego niepodleg

łości każdego z obu państw .

5) Stw ierdzono, że pew ne__ spraw y,

dotyczące dokładniejszego sprecyzow a- 

nia różnych okoliczności, w  których m o- 

głaby pow stać konieczność takiej pom o

cy, będą w ym agały dalszego zbadania 

przed zaw arciem trw ałego układu.

6) U stalono, że pow yższe postano 

w ien ia nie będą stanow iły dla żadnego  

z obu rządów  przeszkody do zaw ierania  

układów z innym i państw am i w ogól- 

nym  in teresie konsolidacji pokoju .

L O N D Y N . L ord ( ccii zainterpclo- 
w ał w Izbie L ordów rząd, czy w  
zw iązku z polityką, zapow iedziane  
przez prem iera 31 m arca jakakoiw .cx  
akcja, w yraźnie zagrażająca pol->kiej 
niepodległości, zakw alifikow ana m a  
być jako taka przez Polskę, czx te; 
przez rząd j. K roi. M ości.

stanu w ieParlam entarny podsekretarz

spraw zagr. lord Plym outh w piśm ien 

nej odpow iedzi ośw iadczył: „O czyw i

stym  jest, że o ile Polska nic będzie u- 

w ażała, że jej niepodległość jest w nie 

bezpieczeństw ie, to nie -jest rzeczą in 

nego kraju , stanąć na odm iennym  sta

now isku. (idy chodzi o zagadnienia o  

tak pow ażnym  charakterze, niew ątpli-

Prasa francuska 
o układzie polsko—angielskim

PA R Y Ż . W  iadom ość o polsko-an
gielskim porożu  m ieniu , aczkow dek za

pew nego rodzaju zadokum entow anie, 
prestiżu żyw otności i siły Polski. W . 
B rytania nie angażuje sw ego podp: u. 
jeżeli nie m a pełnego zaufania do sw e

o pi- 

okazalob) się, że rząd brytyjski 

jest przez rząd Polski całkow icie in 

form ow any o w szy stk ich krokach, ale  

jest niepraw dopodobnym , aby pow stać  

m ogła jakakolw iek różnica zdań w o 

bec tego, iż polityka obu rządów , m ia

now icie przeciw staw ienia się panow a

niu przem ocy jest identyczną ’ .
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m ocarstw a. ona  
na to stanow isko i m a am bicję zacho 
w ania go. Pod tym w zględem m ożna  
pow iedzieć — pisze korespondent —  
że negocjacje londyńskie w zm ogły i 
zw iększyły pozycję Polski i prestiż  
zw  iększy się zarów  no w stosunku do  
w ielkich, jak i m ałych państw . Pol- 
-ka pod innym  także w Tzględem  —  pi
sze dalej korespondent —  w zm ocniła  
sw ój autorytet i sw ój w pływ . W  spra
w ie bezpicczeńst  w  a przeprow  adziła  
ona sw ą w  łasną koncepcję i sw e w łas
ne m etody zam iast paktu w ielostron-

Lebrun 
ponownie PrezycL Francji

PA R Y Ż . O  godzinie 14,00  otw arte zo 
stało w  W ersalu  posiedzenie zgrom adze 
nia narodow ego, które zw ołane zostało  
celem obioru piętnastego z rzędu pre 
zydenta R epublik i. C zterej członkow ie  
zgrom adzenia, którym okoliczności nie  
pozw oliły przybyć na posiedzenie, przy  
słali listy z uspraw iedliw ieniem . L isty te  
zostały odczytane przez przew odniczące  
go po otw arciu sesji.

W E R SA L . G łosow anie zakończono o  
godzinie 16,25. L ebrun otrzym ał 487 gło 
sów . L iczba głosujących w ynosiła 909, 
w iększość absolutna —  455 głosów .

W pierwsze święto 
Ojciec św. przemówi 

przez radio
R Z Y M . „G iornale dT talia" donosi, 

że w  pierw szym dniu św iąt w ielkanoc
nych Papież Pius 12-ty w ygłosi m ow ę, 
pośw ięconą sytuacji m iędzynarodow ej, 
m ow a transm itow ana będzie przez radio  
o godzinie 10,00,

Pogrzeb króla Iraku
B A G D A D . W czoraj w godz. przed 

południow ych odbył się uroczysty pog 
rzeb króla Iraku G haziego I-go.

W  m iejsce panow ał zupełny spokój, 
w ydano szereg zarządzeń ochronnych ce  
lem  zapew nienia bezpieczeństw a korpu 
su dyplom atycznego. U lice, którym i prze  
chodził kondukt pogrzebow y przybrane  
były chorągw iam i żałobnym i i w ypełnio  
ne tłum am i ludności. T ragicznie zm arły  
król pochow any został w  m auzoleum  kró  
lew skim  obok sw ego ojca Faysala. W szy  
stk ie kraje arabskie biorą udział w  żało 
bie. w  D am aszku pow strzym ano ruch u- 
liczny, w  czasie pogrzebu na przeciąg  
5-ciu m inut, w w szystkich zaś m iastach  
palestyńskich zam knięto na znak żałoby  
sklepy,

Litwa zaciśnle stosunki 
z Polską

D eklaracja now ego rządu litew skiego  
ogłoszona m a być w  dniach  najbliższych. 
W  kołach politycznych spodziew ają się, 
że w  deklaracji tej prem ier, gen. C zer- 
nius, w ypow ie się zdcydow anie za zacieś 
nieniem  stosunków  z Polską,

Z nam ienne jest, że przyw ódca germ a  
nofilów litew skich, Z lezorajtis, nadesłał 
do kom itetu  w ykonaw czego frontu  patrio  
tycznego list zgłaszający przystąpienie  
do tej organizacji, W  liście tym Z lezo
rajtis zaznaczył, że zryw a całkow icie z  
byłym  prem ierem  W aldem arasem  i pozo  
stałym i aktyw istam i, uznając ich akcję  
za szkodliw ą dla L itw y.

Pamiiilai o świgtonym 
<ff«v biednych

Czy dezant Włochów 

w Albanii?

Zacięte walki w Ghinach

PA R Y Ż . ,.L e M atin" donosi, za 

„D aily M ail", iż ew entualność bliskiego  

w ylądow ania w ojsk w łoskich w  A lbanii 

w yw ołała w tym kraju silne w rażenie.

D la om ów ienia sytuacji zebrała się  

w czoraj w T iranie rada m inistrów , któ 

ra obradow ała do późnej nocy. W ko 

łach politycznych ośw iadczono, że odpo  

w iednie zarządzenia w ojskow e zostały  

już w ydane. W łosi zam ieszkali w  A lba

nii m asow o  opuszczają  kraj, a ich śladem  

idą obyw atele innych państw . W edług  

dalszych doniesień ludność A lbanii żyje  

obecnie w atm osferze naprężonej i daje  

w yraz sw em u zdecydow aniu obrony nie

podległości kraju . K ról Z ogu ośw iad 

czyć m iał, że w  razie konieczności A lbań  

czycy będą gotow i bronić sw ego kraju  

aż do ostatn iego człow ieka.

M A N IFE ST A C JE  A N T Y W Ł O SK IE

PA R Y Ż . E uropejskie w ydanie „N ew  

Y ork H erald" donosi, że w T iranie do 

szło do m anifestacyj anlyw łoskich. W  

B ari i B rindisi skoncentrow ano w łoskie  

siły m orskie. Przypuszczają, że pow o

dem m anifestacji w T iranie było nieza

dow olenie A lbańczyków z nadanej w  

poniedziałek przez radiostację w B ari 

w iadom ości o toczących się rokow aniach  

w spraw ie rew izji sojuszu w łosko - al

bańskiego.

• V •

SZ A N G H A J. W edług doniesień ko 
m unikatu chińskiego, w alki toczące się 
pod N anczang przew yższają w szystko, 
co m iało m iejsce od chw ili rozpoczęcia  
w ojny chińsko _ japońskiej. O bserw ato
rzy zagraniczni potw ierdzają, że stan  
m oralny arm ii chińskiej jest teraz dosko
nały . B ój o stację kolefow ą Suniang w  
prow incji M enan, rozgorzał na now o.

Stacja ta przechodziła już kilkakrot
nie z rąk do rąk . N a odcinek U nion Ja 
pończycy nadsyłają w ciąż now e posiłk i.

E W A K U A C JA  C Z U N G K IN G U ,

SZ A N G H A J. W C zungkingu, gdzie  
znajduje się kw atera głów na i rząd m ar
szałka C zang - K ai _ C zeka, rozpoczęto  
ew akuację. Szkoły i uniw ersytet zostały  
już przew iezione. R ów nocześnie zbudo 
w ano specjalne schrony przeciw lotnicze,  
m ogące pom ieścić około 60.000 ludzi.

ST A R C IE G R A N IC Z N E  
JA PO Ń SK O  - SO W IE C K IE  

H IN G K IN G . W  czasie now ego zajś

cia granicznego pom iędzy oddziałam i so 
w ieckim i i japońskim i na granicy zachód  
niej M andżuko zabici zostali trzej żoł
nierze japońscy. Pom im o, że nie w ydano  
żadnego kom unikatu o stratach sow iec
kich, to jednak  przypuszczają tu , że stra  
ty te są znacznie w iększe.

Obronność • 
Anglii

L O N D Y N . M in. H orę B elisha ośw iad  
czyi w Izbie G m in, iż w  celu koordyna 
cji i przygotow ań obrony  narodow ej rząd  
postanow ił połączyć 18 pułków kaw ale
rii zm otoryzow anej arm ii regularnej z  
jednostkam i broni pancernej arm ii regu  
larnej oraz w ojsk  terytorialnych  w  jeden  
korpus.

K orpus ten będzie nosił nazw ę „R o 
yal A rm aured C orpus  '.
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nie ma okolic bezgradowych

UBEZPIECZAJCIE PLONY

IIIIIDIIE IlllPlillll IlllJtlllllll w Poznaniu

Najkorzystniejsze warunki-bezwzględna pewność-solidne odszkodowanie 
ubezpieczeń : od ognia-gradobicia-kradzieży z wlamaniem-odpow. prawnej

ODDZIAŁY: Poznań - Ostrów - Leszno - Kalisz - Toruń - Bydgoszcz - Gdynia - Włocławek

Wiadomości ciekawe z bliska i daleka

Z. Pomorm

GDYNIA.
O (Tragiczna śmierć pasażera tak

sówki.) Zamieszkały na W itominie Ste
fan Kopka, z nieustalonych przyczyn  
wypadł z taksówki, doznając wewnętrz
nego wstrząsu. Przewieziony przez Po
gotowie Ratunkowe do szpitala, Kopka 
zmarł wskutek wewnętrznych obrażeń, 
nie odzyskując przytomności.

CHEŁM NO.
O (W ielki pożar w W ierzbowie.) Tu-

2 cafe/ FotsM

GNIEZNO.

skąd się nazwa Gelsendorf wzięła, gdyż 
od dawien dawna miejscowość nosi naz
wę Oleksice Nowe, a nadto dlaczego na
pis znajduje się tylko w języku nieiniec-

A (Hrabiego osadzono w areszcie za kim. Podobny fakt ma miejsce w Stryju, 
użycie słów mogących wywołać niepokój Przy ulicy Lwowskiej na mleczarni znaj 
publiczny.) W łaściciel Arengowa w po- duje się nast. napis: „M olkerei Genossen 
wiecie gnieźnieńskim, hr. W . Rzewuski schaft, Spółka M leczarska w Brigidau". 
podczas swej bytności w Gnieźnie, znaj- Żadnej miejscowości Brigidau nie ma w  
dując się w składzie delikatesów p. Cie- powiecie stryjskim. Istnieje od dawna

tejszą straż pożarną i mieszkańców mia
sta Chełmna oraz okolicy zaalarmowano 
syreną, że w poniedziałek, dnia 3 bm, o 
godzinie 15,00 wybuchł w  majątku W ierz  
bowo pod Chełmnem wielki pożar, który  
strawił stajnię, świniarnię i 85 świń, wa
gi lekkiej i ciężkiej o łącznej wartości 
17.500 złotych. Jak na miejscu pożaru 
stwierdzono, pożar ten powstał wskutek 
zapalenia się sadzy w kominie parnika, terunkowego  p. p,, osadzony 
które zostały porwane przez silny wiatr r ■ - 
na pobliski dach słomiany stajni. Poszkoj q u
dowanym ,est p Brades Beno naród. Na Sst eg0 dnlaS w sSobotę 2 bm . de .
mem zam. w Ko  lenku pow. Chełmno. \ Q śledczeg0 osadzono pana

Sta,ma i swimarnia były ubezpieczo-, < w ieniu
ne w Tow. Ubezpieczeń „Orzeł w roz-, & 
naniu na sumę 31.500 złotych, zaś świnie 
których straty oblicza się na sumę 5.500  
złotych, były ubezpieczone na 1.500 zł.

ślewicza przy ulicy Chrobrego, wyraził miejscowość, nosząca nazwę Brigidyna. 
się publicznie o beznadziejności ew, na-'Niemcy w M ałopolsce nie tylko germani 
szej wojny z Niemcami, Hrabia Rzewu- zują polskie nazwy, ale nawet przekręca 
ski znany z swej sympatii do Niemców, |ją nazwy miejscowości. Tak wygląda ich 
wywołał słowami swoimi wielkie oburzę, 'krzywda.

BERLIN.
 (Nauka strzelania dla dzieci w wie 

ku od 11 do 14 lat.) Kierownictwo mło
dzieży hitlerowskiej zarządziło, że w  

maju 1939 roku odbyć się mają zawody  
w strzelaniu z broni małokalibrowej, W  
zawodach tych wezmą udział dzieci od 11 
do 14 lat.

W IEDEŃ.
(Sprzysiężenie b. oficerów armii 

austriackiej.) W ostatnim czasie tajna 
niemiecka policja polityczna ,,Gestapo" 
zwróciła zczególną uwagę na koła b. o- 
ficerów dawnej armii austriackiej. W e-

j Nie na czarną godzinę nędzy, 
lecz na jasną godzinę dobrobytu  
składaj swe oszczczędności w PKO.

nie i został z miejsca pzytrzymany przez 
j w  aresz 

i cie do dalszej dyspozycji prokuratora tu
SOPOTY.

ŁÓDŹ.
A (Tragiczna śmierć uczennicy gim 

nazjalnej.) W gimnazjum niemieckiego  
Stowarzyszenia Szkolnego w Łodzi miał 
miejsce śmiertelny wypadek, spowodowa 
ny opieszałością nauczycielki fizyki, 

“ * • i - j C i Podczas doświadczeń laboratoryjnych
ta miasta Barciszewskiego odbyło .^ nauc ielka za liła na miednicy splry 
zebrame )ury konkursowe, na projekt > w ta z sali pozostawiając 
nowego ratusza w Bydgoszczy. W Jury uczePniceysamey poniewaz nauczycielka 
zasiadali z ramienia Stowarzyszenia Ar-, . , ,, .
chitektów R. P. w W arszawie prof. Bo-|nie wrakcata P 1?62 CZaS dtuzszy ’ ,p0?° 

j emski, prof. Lalewicz, inz. Klonowski, 
inż, Ufnalewski, z ramienia miasta wice
prezydent inż. Nawrocki, dr Gliński i ar
chitekt Grodzki.

W  wyniku rozpisanego konkursu na
desłano 52 projekty, z których po dwóch  
dniach obrad Jury przyznało pierwszą  
nagrodę w kwocie 6.000 złotych za pro
jekt nr 33, drugą 4.000 złotych, za pro
jekt nr 48, trzecią nagrodą 2.500 zł za pro  
jekt nr 42. Ponadto wyróżniono i zaku
piono 7 projektów  po 900 złotych.

Nazwiska autorów  nagrodzonych i za 
kupionych projektów ogłoszone będą w  
czasie późniejszym, również decyzja, któ 
ry z projektów zostanie wykonany zapad 
nie później.

dług wiadomości, przenikających z kół 
policyjnych, władze bezpieczeństwa mia 
ły wpaść na trop szeroko rozgałęzionego 
spisku przeciwko rządom  narodowo-socja  

 (Napad rabunkowy na kasę kole- listycznym w Austrii, duszą którego są 
jcwą w Sopotach.) Do kasy stacyjnej w b. oficerowie dawnej armii austriackiej.
Sopotach włamali się niewykryci dotych . . . . ,

• i i- „V no +,rc. I Fakt wykrycia spisku, ktorego nic czas sprawcy i zrabowali sumę 23 tys. . . 7 / H , &J1 . .
złotych które przeznaczone były na wy ;wszystkie ogn.wa zostały umeszkodliwro  
płalę poborów dla pracowników kolejo-!"6 trzymany )est_w taiemaicy.

wych. — X —

BYDGOSZCZ.
(Projekt nowego ratusza w Byd-W (TIUjChL liuwcgu idiUdŁa w 

gozczy.) Pod przewodnictwem prezyden  ।

wione bez opieki uczennice urządziły so
bie zabawę i poczęły kolejno skakać  
przez płomień: palącego się spirytusu.

Jedna z dziewcząt 12-letnia Urszula 
M atzke, potrącona przez koleżankę, wy
lała na siebie płonący spirytus, który za
palił sukienkę uczennicy. Rówieśniczki 
M atzkówny poczęły same ratować kole
żankę, alarmując jednocześnie dyrekcję 
gimnazjum. Zanim jednak pośpieszono z 
właściwą pomocą, dziewczynka uległa 
straszliwym poparzeniom i przewiezio
no ją do szpitala, gdzie po 5 tygodniach 
leczenia zmarła w okropnych męczar
niach. >

Drezyna najechała na
pociąg motorniczy zabity

TCZEW . Dnia 3 bm. o godzinie 23,45 
najechała drezyna motorowa, jadąca w  
rozkładzie nr 9597, na stojący przed se
maforem wjazdowym Górki (na szlaku

„SILNE LOTNICTWO 
TO SILNA POLSKA**

STRYJ.
A (Tak wygląda .,krzywda" Niemców] 

w Polsce.) W  Oleksicach Nowych w po-1 
wiecie stryjskim na budynku szkolnym  
mniejszości niemieckiej widnieje napis 
nast treści: ,,Evangelische Privat Volks-
schule Gelsendorf". M iejscowe społe- 
czeństwo polskie nie może zrozumieć 1

Tczew — Narkowy) pociąg nr 483. Dre
zyna została rozbita, a motorniczy W ła
dysław M odrzyński z Tczewa poniósł 
śmierć na miejscu. Prawdopodobnie przy  
czyną katastrofy była nieostrożność mo
torniczego.

Po zbadaniu sprawy przez komisję 
sądowo _ lekarską zwłoki odstawiono do  
kostnicy szpitala św. W incentego. Nie
boszczyk liczył lat 34, osierocił żonę i 
torje nieletnich dzieci, z których naj
starsze liczy 8 lat.

Pewien farmer z Salisbury w Rodezji 
południowej zabił krokodyla, w którego  
żołądku znaleziono 6 dużych diamentów, 
garść złotych monet oraz szereg innych 
cennych przedmiotów.

W artość krokodyla obliczana zwykle 
na 30 funtów wzrosła nagle do kilkudzie 
sięciu tysięcy. Same diamenty, jak oce
niają rzeczoznawcy, warte są około 
8.000 funtów.
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B R O D N IC A .
> (Patriotyzm  za m uram i w ięzienia.) 

U tarło się przekonanie, że za m ury w ię
zienne nie dosięga żadna w znioślejsza  
m yśl. Z błędu tego w yprow adzają nas 
sw ym  czynem pensjonariusze m iejscow e niskim  „D iło autor om aw iał ostatnie  w y | 
go w ięzienia, którzy na w ieść o potrze- ' darzenia na terenie Polski, dochodząc do ' 
bie państw a, ’ zrzekli się sw ych skrom - ; następującej konkluzji:
nych oszczędności za pracę i oddali je | W arszaw a m ilczy —  m ilczy z takim  
na Fundusz O brony N arodow ej. ! spokojem  jakby w ielki dram at dziejow y

W arszaw a m ilczy —  m ilczy z takim  
'spokojem  jakby w ielki dram at dziejow y  
11 raga —  B ratysław a —  H uszt i K łajpe- 
1 da rozgryw ał się gdzieś daleko bez żad- 

W nych oddźw ięków , hałasu i następstw  —  
25 m ilczą o tym polskie organizacje społe-

B Y D G O SZC Z.
J (Sam obójstw o m ałżonków .), 

m ieszkaniu przy ulicy Śniadeckich    . 
nooełnili sam obójstw o gazem św ietlnym czne, chociaż w szystko to szum i z niesły  
59 letni kraw iec Jan Zdziebłow ski i jego chaną siłą ekspresji, przew ala się jako  
żona Franciszka. Z pozostaw ionego listu  yw astun now ych burz.
w ynika źe popełnili oni sam obójstw o z . M ilczenie to dziw i autora artykułu i 
pow odJ ciężkich  w arunków  m aterialnych m e dziw i, gdyż, zdaniem ,ego politycz- 
w przeddzień eksm isji z m ieszkania. ,ne m ilczenie oznacza albo w strzem ięzli-

H  w osc, albo konieczność w yczekania co
przyniesie ju tro .

Polska ulica zam anifestow ała sw e 
praw dziw e nastroje w zględem zachod 
nich sąsiadów jeszcze przed ostatnim i 
w ypadkam i, podczas pobytu w W arsza-

C H O JN IC E.

> (B ezgraniczna bezczelność N iem ca  
w przejeździe przez Pom orze.) Podczas 
postoju na dw orcu w C hojnicach niem ie  
ckiego pociągu tranzytow ego, idącego z 
B erlina do K rólew ca, jeden z N iem ców  
pasażerów , otw orzyw szy okno, począł 
stojącego w  pobliżu urzędnika kolejow e
go w niesłychany sposób w yszydzać. 
Przy tym  dopuścił się zniew agi Państw a  
Polskiego.

U rzędnik złożył natychm iast raport. 
Straż C elna bezczelnego N iem ca, 20-let- 
niego H einza W udthe z B erlina, w ypro
w adziła z pociągu  i oddała w  ręce policji.

Ze świcstw
B ER LIN .

□ . (N iepopraw ni opozycjoniści.) Sąd  
w  M agdeburgu (po słow iańsku  D ziew ień) 
skazał 5 obyw ateli tam tejszych za publi
czne m anifestow anie sw ych uczuć nie
przyjaznych dla obcego ustroju na kary  
w ięzienia od 4 m iesięcy do 2 lat.

N a kilka m iesięcy skazani zostali ci, 
którzy w stanie pijanym dopuścili się 
zniew agi osób, stojących na czele R zeszy  
i ruchu narodow o  socjalistycznego. N a  
kary kilkuletnie zaś t. zw . ,,n iepopiaw -  
nych opozycjonistów ", rekrutujących się 
z byłych m arksistów .

PA R Y Ż.

 (W yw łaszczenie  
A lm aden.) Z M adrytu

kopalni rtęci w
- ! donoszą, źe roz

porządzeniem m inisterstw a gospodarfti 
narodow ej, kopalnie rtęci w A lm aden, 
które stanow iły dotychczas w łasność  
spółki francuskiej zostały przekształco
na przedsiębiorstw o państw ow e.

Ten krok rządu hiszpańskiego odczu
ty został w  Paryżu jako gest w ybitnie  
nieprzyjazny  w obec Francji.

R ZY M .
 (W łoski sam olot przyw iózł m leko 

dla dzieci w osw obodzonej H iszpanii.)  
D zienniki donoszą, źe w środę przybył 
na lo tnisko w A licante trzym otorow y  
sam olot w łoski z transportem 2000 li
trów  m leka. M leko to , w ysłane z rozpo 
rządzenia M ussoliniego, zostało natych 
m iast rozdane m iejscow ej ludności.

B IR M IN G H A M .

 (Sześciogodzinne polow anie na uli
cach m iasta.) Z rzeźni m iejskiej w B ir
m ingham w yrw ał się m łody buhaj, któ
ry po stratow aniu dw óch pom ocników  
rzeźnickich w ybiegł na m iasto, w znieca
jąc popłoch w śród m ieszkańców . R ozsza  
lałe zw ierzę w padło do sklepu z porcela  
ną, rozbijając cenną w ystaw ę i niszcząc 
tow ar, w artości około 500 funtów . R oz
szalałe zw ierzę m usiano w końcu po 6- 
godzinnej gonitw ie zabić.

N EW  JER SEY .

 (W  N ew Jersey, w Stanach Zjed
noczonych znajdow ało się jedyne m uze
um  na św iecie z eksponatam i przeciw po. 
żarow ym i, W  tych dniach w jednej ze  
sal m uzealnych w ybuchł pożar, który w  
krótkim  czasie objął cały dom . M im o w y  
tężonej akcji dw óch oddziałów straży  
ogniow ej nie udało się stłum ić pożaru. 
W szystkie eksponaty tego osobliw ego  
m uzeum padły pastw ą płom ieni.

Ukraińskie „Diło 

o polskim spokoju
LW Ó W . W  artykule w stępnym pt. w ie kom batantów  niem ieckich i hrabiego  

„C zy zm iana polskich ustrojów w  ukra_ C iano.
B ilans zaistniałych na lin ii Praga —  

K łajpeda faktów  zjednoczył także i star
sze społeczeństw o polskie w jeden choć 
nieform alny lecz faktyczny obóz.

Endecja, ludow cy, PPS, konserw a
tyści, dem okraci i w szystkie inne polskie  
polityczne grupy zrozum iały w agę obec
nej ,,dziw nie osobliw ej chw ili". Faktycz  
nie istnieje dziś jednolity  front społeczeń  
stw a polskiego przeciw ko N iem com  stw o  
rzony  na podstaw ie w łaściw ego  narodow i 
polskiem u autom atyzm u reakcji na ak 
cję zagrażającą faktycznie lub pozornie 
narodow i jako całości.

Tak było w roku 1920, w  niedaw nym  
konflikcie z Litw ą, tak było i jest na pa
radoksalnym  —  tw ierdzi „D iło" —  tron  
cie w alki z niebezpieczeństw em ukraiń 
skim , tak będzie od dziś w odniesieniu  
do N iem iec".

Dom najczęstszą przyczyną 
spóźniania się dzieci do szkoły

1)

2)
3)
4)

W jednej ze szkół przeprow adzono  
ankietę na tem at pow odów  częstych spóź  
niań się dzieci do szkoły. O dpow iedzi 
poklasyfikow ano na następujące grupy:

M am usia nie zdążyła przygotow ać 
śniadania —  45 odp,;
Zaspanie —  28 odp.;
D aleko —  18 odp,;
O drabianie lekcyj po śniadaniu
8 odp.;
Zegar spóźnił się, lub stanął —  
odp.;
Pom aganie rodzicom w pracy w  
śniadaniu — 12 odp,;

135)

6) po 62— 66
50-56
44— 46  86— 46

Węgrzy zgodzili się ze Słowakami
B U D A PESZT. Jak  kom unikują ze źró  

deł poinform ow anych, granica karpato - 
rusko - słow acka, ustalona przez słow a
cko  w ęgierską kom isję graniczną, roz
poczyna się idąc od północy na granicy  
polskiej od góry zw anej C zernin i bieg
nie prosto w kierunku południow ym  
m niej w ięcej w zdłuż działu w ód na za
chód od m iejscow ości Zello , Tiroka, O fa_  
lu , Takosany i K iskoln.

N a południe od K iskoln granica kie
ruje się na zachód od potoku H alas, po  
czym  zbiega się z rzeką U ng. O bszary o- 
becnie przyłączone posiadają ok. 45 tys.

M ŁO D ZI PO LA CY !

D O D AJM Y PO LSC E SK R ZY D EŁ

W O JENN Y CH !

Zbliża się godzina w ielkiego czynu  

narodow ego!

C ała Polska czujna i spokojna, w pa
trzona w niezw yciężone sztandary A r
m ii, skupiona w okół W odza — JEST  
G O TOW A .

Jesteśm y gotow i oddać w szystko, a- 
by nadchodzące w ypadki dziejowe zo
stały rozegrane na rzecz Polski.

N ie m a dziś m iędzy nam i różnic i je
dnolita jest nasza postaw a, —  bo jesteś
m y jednej krw i i w spólną nam  jest go
tow ość poświęcenia życia dla Polski.

Św iat w ie dobrze, że m y N aród żoł
nierzy —  nie obaw iam y się żadnych sił 
naszych w rogów, lecz jak zaw sze zw ie
rając nasze szeregi podejm ujem y każdą  
w alkę, gdy idzie o W IELKO ŚĆ , G O D 
N O ŚĆ  I H O N O R PO LSK I.

R ozum iem y dobrze żelazne 
rzeczyw istości, że tych w artości

prawo  
nie o- 

bronią nam  żadne obce potencje —  lecz 
zadecyduje o nich TY LK O N ASZA  
W ŁA SN A PO LSK A SIŁA .

Te siły ślubujem y rozbudow ywać  
trudem każdego dnia naszego życia.

M usim y w szyscy działać. D ziś dla  
Polaka bezczynność i w yczekiwanie, to  
hańba.

Zanim nam będzie danym spełnić 
najśw iętszy obow iązek Polaka —  obo
w iązek żołnierza w polu —  dajm y Pol
sce to w szystko, co pow iększy jej zw y
cięską m oc w ojenną.

D ziś łączym y nasze w ysiłki dla po
m nożenia polskich sił pow ietrznych. —  
D odajm y N arodow i potrzebnych m u no
w ych skrzydeł w ojennych. N iech na
szą ofiarą i trudem naszych m łodych  
rąk w zm oże się obrona przeciw lotnicza, 
chroniąca nasze osiedla i centra gospo
darcze kraju przed nalotam i w roga. —  
N iech w zrośnie nasze lotnictwo, niech  
zw iększy się nasza artyleria przeciw lot
nicza i niech czuw ają, aby dla w ielkie
go zw ycięstw a Polski były zachow ane 
siły każdej kom órki naszego życia.

U czyńm y w szystko, aby O FIAR Y  
i PO ŻY C ZKA  na cele O BR O NY PR ZE
C IW LO TN ICZEJ przyczyniły się do re
alizacji pełni naszego PA NO W AN IA  
W  PO W IETR ZU .

W szystkie organizacje i stow arzyszenia  
Służby M łodych O . Z. N .

W arszawa, w  m arcu 1939 r.

w agi ca.

w agi 
w agi 
w agi

7)
8)
9)

10)

Spóźnił się pociąg —  5 odp.;
C iężka droga, w iatr —  17 odp.;
Zaw rócenia do dom u przez nauczy 
ciela z pow odu nie oczyszczonych  
butów  —  8 odp.;
Inne różne przyczyny —  27 odp.

Jak z pow yższego zestaw ienia w idać,
najw iększą ilość spóźniań w ypływ a z w i 
ny dom u. N iektóre dzieci rezygnują na
w et ze śniadania, byle się nie spóźnić. 
O dpow iednie dbanie rodziców , aby dzie 
ciom  um ożliw ić punktualne przybycie do  
szkoły jest w ażnym czynikiem w ycho 
w aw czym .

m ieszkańców , w obec tego w ostatnich  
dw óch tygodniach ludność W ęgier po
w iększyła się o ok. 600 tys. m ieszkańców .

PO ZN A Ń SK IE TA R G O W ISK O  
M IEJSK IE

Poznań, dnia 4. 4. 1939 r.

Płacono za 100 kg żyw ej

ŚW IN IE:
Pełnom ięs. 120— 150 kg żyw ej 
Pełnom ięs, 100— 120 kg żyw ej 
Pełnom ięs. 80— 100 kg żyw ej 
M aciory i późne katastry . . .

BY D ŁO

K R O W Y :
W ytuczone pełnom ięsiste . • .
Tuczone m ięsiste , .....
N ietuczone, dobrze odżyw ione . 
M iernie odżyw ione . . , , .

109-112
102-105  

94  -102  
94— 104

60-67
46-56  
40-42  
22-80

C IELĘTA :
N ajprzedniejsze cielęta tuczone
Tuczone cielęta  .....
D obrze odżyw ione
M iernie odżyw ione  

JA ŁO W IC E:
W ytuczone pełnom ięsiste . . 
Tuczone m ięsiste . . , . . 
N ietuczone, dobrze odżyw ione 
M iernie odżyw ione 

O W C E:
W ytuczone pełnom ięs. jagnięta . . . 
Tuczone starsze skopy i m aciorki

B U H A JE:
W ytuczone pełnom ięsiste . ,
W ytuczone pełnom ięsiste jagnięta
N ietuczone dobrze odżyw , starsze . .
M iernie odżyw iane  ,

W zrost handlu z Sow ietam i
N ow ozaw arta um ow a polsko-sow iec 

ka przew iduje, źe w  roku 1939 oba kraje  
dokonają w ym iany tow arow ej na łącz
ną sum ę 126 m il. złotych, co stanow i oko
ło 5 procent całości naszych obrotów  za
granicznych.

M ŁO D ZIEŻ:
D obrze odżyw ione  
M iernie odżyw ione

W O ŁY :
Pełnom ięs. w ytuczone nieoprzęgane .
M ięsiste tuczone m łodsze do lat 3 .
M ięsiste tuczone starsze ,

M iernie odżyw ione ..... ...

80  -88  
64— 70  
50— 60

64-74
54— 60

60-64
50— 54
40— 42
36— 40

86-40
32-34

62— 66
50-50
36— 40
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Rodacy!
Je szcze n ie zd o ła liśm y s ię d o s ta teczn ie n asy c ić o w o cam i p o k o ju , g d y w i

d m o n o w e j g ro zy  zd a je s ię w staw ać n ad  n aszy m  św ia tem .

„B iad a s  1 a  b  y  m “ p o w ied z ia ł p rzed k ilk u d n iam i M u sso lin i. O to  
s ło w a , k tó re w  ep o ce w ie lk ich  p rzeo b rażeń p o lity czn y ch n ab iera ją szczeg ó ln e j 
w ag i. S iła b o w iem , to jed y n y  o ręż , k tó ry  b ro n i p rzed n ap aśc ią , a w  raz ie  p o 
trzeb y p o raża zu ch w a łeg o n ap as tn ik a .

R O D A C Y ! W szak d o b rze w iem y , jak  g o rzk im  je st lo s p o k o n an y ch . S p o 
tęg u jm y w ięc n asze s iły d o g ran ic n a jw y ższy ch . N iech a j św ia t w id z i, że k a 
żd a p ięd ź n aszej z iem i je s t tw ie rd zą , b ro n io n ą n ie ty lk o s iłam i n iezło m n eg o  
d u ch a , a le tak że p o tęg ą w sp ó łczesn e j b ro n i.

R O D A C Y ! O to ch w ila , w  k tó re j n a jw y ższe o fia ry z w aszeg o m ien ia  
z ło ży ć m u sic ie O jczy źn ie . O n a W am  to o d d a s to k ro tn ie .

P O D P IS U JC IE  W IĘ C  P O Ż Y C Z K Ę  P R Z E C IW L O T N IC Z Ą !
S Z Y B K O , T Ł U M N IE , O F IA R N IE !

w o śc i n asze j ch w ilach u w szy s tk ich w arstw  
sp o łeczeń s tw a p o lsk ieg o . W  c iągu zeb ran ia  
p . W artsk i z ram ien ia za rząd u M ły n a P aro 

w eg o w  W ąb rzeźn ie z ło ży ł d ek larac ję  n a su b 

sk ry p c ję 1 2 .0 0 0 z ł p o ży czk i p rzec iw lo tn icze j.

P o w ia to w y K o m ite t P o ży czk i O b ro n y  

P rzec iw lo tn icze j w W ąb rzeźn ie p o d a je d o  

w iad o m o śc i, że w p ły n ę ły n as tęp u jące su b 

sk ry p c je n a P O Ż Y C Z K Ę O B R O N Y  P R Z E 

C IW L O T N IC Z E J:

Telegram
M arsza łek  P o lsk i 
E d w ard  Ś m ig ły  - R y d z

W arszaw a
O b y w ate ls tw o p o w ia tu w ąb rzesk ie 

g o z iem i p o m o rsk ie j zeb ran e w  d n iu  
6  I V  1 9 3 9  r . n a  zg ro m ad zen iu  o rg an iza 
cy jn y m  P o w ia to w eg o  K o m ite tu  P o ży cz 
k i P rzec iw lo tn iczej o śm iela s ię n a  T w o 
je  C zc ig o d n e ręce  P an ie M arsza łk u  jak o

N acze ln eg o W o d za n asze j p o tężn ej a r 
m ii zad ek laro w ać sp o n tan iczn ie g o to 
w o ść p o n ie sien ia o fia r k rw i i m ien ia d la  
o b ro n y  ca ło śc i i św ie tn o śc i n asze j O j
czy zn y .

W raz z ca ły m  sp o łeczeń s tw em  w o 
łam y : Je s teśm y s iln i, zw arc i, g o to w i!

P O W IA T O W Y  K O M IT E T  
P O Ż Y C Z K I P R Z E C IW L O T N IC Z E J

O b r a d y  K o m it e t u  P o w ia t o w e g o  
P o ż y c z k i P r z e c iw lo t n ic z e j

W  d n iu w czo ra jszy m o b rad o w a ł w  sa li 
R ad y P o w ia to w e j p o d p rzew o d n ic tw em  K s .  
P r o b o s z c z a  Z a r e m b y , K o m ite t P o w ia to w y  P o 
ży czk i P rzec iw lo tn icze j w  o b ecn o śc i K o m isa 
rza P o w ia to w eg o p o ży czk i p . S t a r o s t y  K a lk -  
s t c in a . P rzed m io tem  o b rad b y ły sp raw y o r

g an izac ji p ro p ag an d y  tak  w  m iastach jak  i n a  
w si w  p o w iec ie w ąb rzesk im . O b rad y —  jak  
to te ż zazn aczy ł p rzew o d n iczący K o m ite tu  
K s . P r o b o s z c z  Z a r e m b a  —  o w ian e b y ły d u 
ch em  g o rąceg o i o fiarn eg o p a trio ty zm u , o b 
jaw ia jąceg o  s ię w  ty ch  w ażn y ch  d la p ań s tw o -

P ro g ram
W aln eg o Z jazd u d e leg a tó w  P lacó w ek
Z  w .  P o w stań có w  i  W o jak ó w  O .K .  V III  w  W ąb rzeźn ie  

w  d n iu  2 3  k w ie tn ia  1 9 3 9 r .
k tó ry  o d b ęd z ie s ię w  H o te lu  p o d  O rłem .

C ech R zeżn ick i —  W ąb rzeźn o  1 0 0 ,—  z ł
Z w iązek R eze rw is tó w  —  W ąb rzeźn o 2 0 ,—  z ł 
G łó w czew sk i Z d z is ław  —  W ąb rzeźn o 2 0 ,—  z ł 
T ad eu szew sk i A n to n i —  W ąb rzeźn o 4 0 0 ,—  z ł 
B a lce rsk i K az im ie rz , ad w . W ąb rz . 1 .0 0 0 ,—  z ł 
G u czalsk i A lek san d e r, Ł o b d o w o  4 0 ,—  z ł

C zło n k o w ie S . K . O . Ja ran to w ice 4 0 ,—  z ł 
Z w . S am o rz . P o w . W ąb rzesk ieg o 7 .5 0 0 ,—  z ł 
B rac ia G o g o lew scy , W ąb rzeźn o  3 0 0 ,—  z ł
L ew an d o w sk i W in cen ty , W ąb rzeźn o 5 0 0 ,—  z ł 
G o e tz K u rt, W ąb rzeźn o  3 0 0 ,—  z ł
K . K . O . p o w ia tu w ąb rzesk ieg o 1 0 .0 0 0 ,—  z ł 
U czn io w ie P ań stw . G im n azju m  i L i

ceu m  w  W ąb rzeźn ie  8 7 6 ,—  z ł
P . p ro f. F ed k o w iczó w n a  2 0 0 ,—  z ł
P . p ro f. G o lik  1 0 0 ,—  z ł
Q . Jan K u ża j, ad w o k a t W ąb rzeźn o 6 0 0 ,—  z ł
R . W acław  Jan k o w sk i, ap tek a rz  2 0 0 ,—  z ł

N a  F . O . N . w p ły n ę ły n as tęp u jące su m y  

o d n iże j p o d an y ch o fia ro d aw có w :

V  i V I k l. S zk o ły P o w . M ęsk . W ąb rz . 1 0 ,—  z ł 
Z w iązek  S trze leck i Ż eń sk i, W ąb rzeźn o  5 0 ,—  z ł 
N . N . 1 2 1 ,9 4 z ł
I k l. b p rzy G im n azju m  P ań s tw . 1 0 ,—  z ł 

Z a rząd i P raco w n icy M aj. O rło w o 1 4 8 ,1 0 z ł 
P rzy sp o so b ien ie R o i. K ró l. N o w aw ieś 2 0 ,—  z ł 
III k l. b P ań s tw . G im n . W ąb rzeźn o 1 7 ,—  z ł 
Z w . P o w stań có w  i W o j. D ęb o w a łąk a 3 0 ,—  z ł 
K o m ite t F O N  p rzy  . P ań stw . L iceu m  2 4 2 ,8 0 z ł 
K at. B rzez iń sk a , W ąb rzeźn o  2 0 ,—  z ł
P rzed p o b o ro w i m iasta K o w alew a  2 0 ,7 0 z ł
K o ło L o k a ln e b . u czes tn . ’ s tra jk u  szk . 3 0 ,—  z ł 

S zk o ła Ż eń sk a P o w sz ., W ąb rzeźn o  1 0 0 ,—  z ł
S zk o ła P o w szech n a , Jaw o rze  6 ,5 0 z ł
K saw ery D eu tsch m an n , K siążk i 5 0 ,—  z ł

S iu d o w sk a S tan is ław a , W . P u łk o w o  
o b lig ac ję 4 p ro c . P o ż . K o n s . n a su m ę 5 0 ,—  z ł

Hiadomoici oęfófjte
a

N ie p o d leg a zaw ieszen iu w y m ag a ln o ść  

d łu g ó w  ro ln iczy ch :

1 ) Z  t y t u łu  k r e d y t ó w , o p a r t y c h  n a  e m is j i l i 

s t ó w  z a s t a w n y c h  i o b l ig a c y j o r a z  k r e d y ,  

t ó w  z  F u n d u s z u  o b r o t o w e g o  R e f o r m y  R o l 

n e j .

2 ) O b j ę t y c h  p r a w o m o c n y m i u k ła d a m i, z a 

w a r t y m i w  t r y b ie  p r z e p i s ó w  r o z d z ia łu  " -  

g o  r o z p o c z ą d z e n ia  P r e z y d e n t a  R z e c z y p o 

s p o l i t e j z  d n ia  2 4  p a ź d z ie r n ik a  1 9 3 4  r o k u  

o  k o n w e r s j i i u p o r z ą d k o w a n u  d łu g ó w  r o i  

n c z y c h  ( D z . U R P . z  1 9 3 6  r . n r  5  p o z . 5 9 . )

W  d n iu 4 k w ie tn ia 1 9 3 9 ro k u o d b y ła s ię  

w D y rek c ji O k ręg o w e j K o le i P ań stw o w y ch  
w  T o ru n iu u ro czy s to ść w ręczen ia d ek re tó w  

aw an so w an y ch  p raco w n ik o m  w y d z ia łu i b iu r  

C en tra li.

W  ty m  sam y m  czas ie o d b y ły s ię an a lo g i

czn e u ro czy sto śc i w ręczen ia d ek re tó w  aw an . 

so w y ch w e w szy stk ich jed n o s tk ach s łu żb o 
w y ch n a ca ły m  o b sza rze  D y rek c ji. O g ó ln a i-  

lo ść aw an só w  w y n o si 1 9 5 0 .
W  o b ecn y m  ro k u p o d o b n ie jak w  u b ieg 

ły m  u w zg lęd n io n o w  p rzew aża jące j w ięk szo ś
c i p raco w n ik ó w  s ta rszy ch i w  n iż szy ch g ru .  

p ach u p o sażen ia .

W  T o ru n iu d ek re ty w ręczy ł D y rek to r  

K o le i P an in ż . Jan L o rfin g  o so b iśc ie w  o b ec 

n o śc i W iced y rek to ró w i N acze ln ik ó w  W y d zia  

łó w , p rzem aw ia jąc  w  se rd eczn y ch  s ło w ach  d o  

zeb ran y ch p raco w n ik ó w  i n aw iązu jąc d o  p o 
w ażn y ch p rze ło m ó w  w  jak ich O jczyzn a N a-

O  g o d z in ie 8 ,3 0 zb ió rk a d e leg a tó w n a d z ied z iń cu szk o ły p o w szech n e j 
m ęsk ie j p rzy  u licy  W o ln o śc i, sk ąd o g o d z . 8 ,4 5 w y m arsz n a n ab o żeń s tw o  
(n ab o żeń stw o  o  g o d z . 9 ,0 0 ). —  O b rad y  ro zp o czn ą  s ię o  g o d z in ie 1 0 ,1 5 z n a 
s tęp u jący m  p o rząd k iem : __ _ _ _

1 . Z ag ajen ie , p o w itan ie  i u ch w a len ie d ep esz h o łd o w n iczy ch .
2 . P o d an ie d o w iado m o śc i p o rząd k u o b rad p rzez p rezesa O d d z ia łu P o 

w iato w eg o  d ru h a S zczu k ę .
3 . O d czy tan ie p ro to k ó łu z o s ta tn ieg o Z jazd u D eleg ató w  w  W ąb rzeźn ie .
4 . P rzem ó w ien ia W ład z i G o ści.
5 . W y b ó r m arsza łk a Z jazd u , 2 aseso ró w  i sek re ta rza .
6 . S p raw o zd an ie p rezesó w  p lacó w ek (u s tn e ) z p rzeb ieg u  p racy  za u b ie 

g ły  o k res .

7 . S p raw o zd an ie Z arząd u O d d z ia łu P o w ia to w eg o :
a )  p rezesa , b ) sk a rb n ik a , c ) sek re tarza , d ) re f . o św ia to w eg o , e ) k o 
m en d an ta , f) k o m is ji rew izy jn e j i w n io sek o u d z ie len ie ab o s lu to riu m .

8 . D y sk u s ja  n ad  sp raw o zd an iam i.

P rze rw a o b iad o w a .

9 . W y b ó r Z arząd u O d d z ia łu P o w ia to w eg o i to : sek re ta rza , sk a rb n ik a , 
re feren ta  w y ch o w an ia o b y w a te lsk ieg o , k o m en d an ta  i p rezesa .

1 0 . W y b ó r K o m is ji rew izy jn e j i S ąd u H o n o ro w eg o .
1 1 . U ch w alen ie  p lan u  p racy  i b u d że tu  n a ro k  1 9 3 9 /4 0 .
1 2 . W o ln e g ło sy .
1 3 . Z am k n ięc ie  Z jazd u .

W  raz ie n ieo b ecn o śc i d o s ta teczn e j ilo śc i d e leg a tó w  n a sa li o b rad , w y zn acza s ię  
n a te j sam e j sa li p o J4 -g o d zin n ej p rze rw ie d ru g ie W aln e Z eb ran ie z ty m  sam y m  p o 
rząd k iem  o b rad , k tó re je s t w ażn e  b ez w zg lęd u  n a ilo ść o b ecn . d e leg a tó w  n a Z jeźd z ie .

W n io sk i d o  u ch w ał n a leży  p rzed k ład ać  n a jp ó źn ie j 5 d n i p rzed W aln y m  Z jazd em .

Z arząd y p rzed ło żą n a Z jeźd z ie k ró tk ie sp raw o zd an ie z d z ia ła ln o śc i p lacó w ek  

o raz  d o k ładn y  sp is cz ło n k ó w , o d d z ie ln ie  p racu jący ch  i b ezro b o tn y ch , s tan  k asy  w  d n iu  

W aln eg o Z jazd u i o g ó ln a w arto ść m ają tk u p lacó w k i.

D eleg a tam i n a W aln y Z jazd w  m y śl s ta tu tu a rt. V § 3 są : p rezes , sek re ta rz ,  
sk a rb n ik i k o m en d an t lu b ich zastęp cy , k tó ry ch o b o w iązk iem  je s t jaw ić s ię b ez 
w zg lęd n ie n a W aln y Z jazd . P o żąd an y m  je s t ró w n ież p rzy b y c ie re fe ren tó w  o św ia 

to w y ch p lacó w ek .

P lacó w k i p o ło żo n e b liże j W ąb rzeźn a p ro szo n e są o w zięc ie u d z ia łu  w  p o ch o d z ie  

d o  k o śc io ła , n ab o żeń s tw ie i w  Z jeźd z ie .

D la zam an ife s to w an ia te j u ro czy s to śc i u p rasza s ię p lacó w k i, k tó re p o s iad a ją  

sz tand a ry o p rzy w iez ien ie tak o w y ch .

D eleg ac i u p o w ażn ien i d o g ło so w an ia , o trzy m u ją p rzy w ejśc iu n a sa lę o b rad  

k a rty u czestn ic tw a.

W  Z jeźd z ie m o g ą b rać u d z ia ł w szy scy cz ło n k ow ie p lacó w ek , jed n ak ow o ż b ez  

p raw a g ło su .

« W  O  L  N  O  Ś  Ć »

Z a  Z arząd  O d d z ia łu  P o w ia to w eg o
( — ) S Z A L I Ń S K I , sek re ta rz  , ( ( — ) S Z C Z U K A , p rezes .

• Z a w ie s z e n ie w y m a g a ln o ś c i d łu g ó w  

r o ln ic z y c h . P o m o rsk a Izb a R o ln icza zaw iad a 

m ia , że w  n r 2 6 D zien n ik a U staw  R . P . u k a 

za ła  s ię u s taw a z d n ia 2 9 m arca 1 9 3 9 ro k u o  

częśc io w y m  zaw ieszen iu w y m ag a ln o śc i d łu 

g ó w  ro ln iczy ch .

U staw a ta zaw iesza d o d n ia 5 0 czerw ca  

1 9 5 9 ro k u z m o cy sam eg o p raw a w y m ag a l

n o śc i k ap ita łu w szelk ich d łu g ó w ro ln iczy ch , 

p o w sta ły ch  p rzed  d n iem  1 lip ca 1 9 3 2 ro k u  b ez  

w zg lęd u n a to , czy d łu g zo s ta ł ju ż o b ję ty  u -  

p o rząd k o w an iem , b ąd ź z m o cy sam eg o p ra . 

w a, b ąd ź z m o cy o rzeczen ia u rzęd u ro z jem 

czeg o , u g o d y , p rzy p o m o cy B an k u A k cep ta -  

cy jn eg o  lu b te ż w  o g ó le n ie zo s ta ł je szcze u -  

p o rząd k o w an y .

P o stęp o w an ie eg zek u cy jn e z ty tu łu p o 

w y ższy ch n a leżn o śc i n ie m o że b y ć w szczę te ,  

a  w sczzę te u leg a zaw ieszen iu z m o cy sam eg o  

p raw a .

sza zn a jd u je s ię w  o b ecn e j ch w ili.

Z o k az ji u zy sk an ia aw an só w  w szy scy a -  
w an so w an i n a P o m o rzu  k o le ja rze ,zn an i z re sz  

tą ze sw e j b ezg ran iczn e j o fiarn o śc i sp o n tan i

czn ie d ek la ro w a li jed n o razo w o  d a ry n a F u n 

d u sz O b ro n y N aro d o w ej w im p o n u jący ch  

k w o tach .

D o ty ch czas zn an e są w y n ik i te j ak cji w  

T o ru n iu , g d z ie w  sam e j cen tra li w p ły n ęło  
p rzesz ło  5 ty s ięcy z ło ty ch —  p raco w n icy  w ę 

z ła g d y ń sk ieg o  3 .6 0 0 z ło ty ch , O d d z ia ł D ro g o 

w y w  T czew ie 8 5 0 z . N ad to  p raco w n icy  w ar

sz ta tó w  w  T czew ie o fia ro w a li jed en d z ień  ro 

b o c izn y n a ten ce l.

T rzeb a zau w aży ć , że c i sam i p racow n icy  

k o le jo w i jak o cz ło n k o w ie ró żn y ch o rg an iza -  

cy j sp o łeczn y ch ju ż zad ek la ro w a li p o w ażn e  
k w o ty n a p o ży czk ę p rzeciw lo tn iczą , n ieza leż  

n ie o d  o g ó ln ej su b sk ry p cji, jak ą  o b jęc i zo s ta . 

li w szy scy u rzęd n icy p ań s tw o w i.
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Kwiecień

Kwiecień I

Piątek
W ie lk i P ią te k l ) .)n < it b .

S ło ń c a w s c h 5 ,2 4 z a  c li 1 8 ,4 2

K s ię ż y c a w s c h 2 5 .0 0 z a c h 7 ,0 5

Sobota
W ie lk a S o b o ta . D io n iz y b .

S ło ń c a  w s c h 5 ,2 2 z a c h 1 8 ,4 4

K s ię ż y c a  w s c h  2 3 ,5 7  z a c h  . .4 6

Niedziela
W ie lk a n o c . M a ria

S ło ń c a w s c h 5 .1 9 z a c h 1 8 ,4 6

K s ię ż y c a w s c h —  z a c h 8 ,5 6

T a s k ro m n a b e z im ie n n a l is ta o f ia ro d a w 

c ó w  u c z n ió w  i u c z e n n ic P a ń s tw o w e g o  G im n a 

z ju m  K o e d u k a c y jn e g o  w  W ą b rz e ź n ie n ie c h  

p o s łu ż y z a d o w ó d i p rz y k ła d m ło d z ie ż y d la  

c a łe j P o lsk i —  w ie lk ie g o  i g o rą c e g o  u m iło w a 

n ia z ie m i o jc z y s te j. O to c o k la s y z ło ż y ły n a  

d o z b ro jo n e  a rm ii i z a d e k la ro w a ły  d a ls z ą  z b ió r  

k ą p o  ś w ię ta c h w ie lk a n o c n y c h :  

la  4 6  z l: Ib  2 0 ,5 5  z ł; 2 a  5 0  z ł; 2 b  5 0 z ł; 5 a 2 0  

z ł; 5 b 1 7 z l; 4 - ta 1 5 z ł: 1 l ic . 1 5 z l; 2 l ic . 1 0 0  

z l; u c z e ń z l ic e u m  1 1 6 z ł; u c z e ń  z 2 b 2 5 z l;  

u c z e ń  z 2 b  2 0 z l: u c z e ń  z 4 - te j k la s y  5  z l , z a 

m ia s t w y c ie c z k i 1 5 z l; H a rc e rs k a M ę s k a D ru 

ż y n a 5 0 z ło ty c h , o b lig a c ja P o ż y c z k i N a ro d o 

w e j, K o ło  S p o r to w e  2 0  z ło ty c h , K o ło W  io ś la r -  

s k ie  2 0  z ł , L ig a  m o rs k a 1 0  z ło ty c h , S tra ż  P rz e 

d n ia lO z ło ty c h , N a s z a T ry b u n a p is e m k o u c z 

n ió w  i u c z e n n ic P a ń s tw o w e g o G im n a z ju m  i 

L ic e u m  2 0 0  z ło ty c h . L is ta  n ie  z a m k n ię ta . M ło 

d z ie ż c ią g le s k ła d a o s z c z ę d n o śc i i z a m ie rz a  

o s ią g n ą ć k w o tę 1 0 0 0  z ło ty c h .

C z y m ż e w y ra z ić tą  o lb rz y m ią  o f ia rn o ść i 

c h ę ć n a jw ię k sz e g o p o ś w ię c e n ia  s ię m ło d z ie ż y  

p o m o rsk ie j , d la M a tk i O jc z y z n y , k tó ra b e z  

ro z k a z u , z w ła s n e j w o li , ś w ‘a d o m a w ie lk ic h  

c e ló w , o b ro n n o śc i p a ń s tw a , w c ią g u k ilk u n a 

s tu g o d z in s k ła d a k w o tę b a rd z o  z n a c z n ą , ja k  

n a  s to s u n k i w ą b rz e s k ie  b o  7 8 4 z l .

A  c ó ż p o w ie d z ie ć  o ty c h m ilu s iń s k ic h b o 

h a te ra c h  z k la s 2 a , 2 b , 5 a , 5 b , k tó rz y  n ie ć w i

c z ą c  w  h u fc a c h  P W ., n ie  m o g ą c c z y n n ie  z b ro  

n ią s p ie sz y ć n a z a g ro ż o n y  o d c in e k  o jc z y s te j  

z ie m i p o m o rs k ie j , ś lu b u ją N a c z e ln e m u M  o -  

d z o w  i :

K o c h a n y  F a n ie M a rs z a łk u !

„ N ie m o g ą c iś ć  w  s z k o le  z a p rz y k la - j"
’ . .*  , , ' . • b o w s k i, 1 6 k w ie tn ia p p o r . O d y m a la .

• M ło d z ie ż P o m o rs k a p rz o d u je w  c a łe j  

P o ls c e .

W  w ie lk im  w y ś c ig u  o f ia rn o ś c i i g łę b o k ie 

g o p a tr io ty z m u u m iło w a n ia z ie m i o jc z y s te j 

o b o k s ta r s z e g o  s p o łe c z e ń s tw a , —  b ie rz e w y 

b itn y u d z ia ł m ło d z ie ż P o m o rz a . K ie d y c h m u  

ry  g ra d o w e z b ie ra ły  s ię n a d z ie m ią n a sz ą ,  

m ło d z ie ż s z k o ln a , d o k s z ta łc a ją c a , o k a z a ła ty 

le z a p a łu  i e n tu z ja z m u , ż e p o rw a ła z a s o b ą  

s ta r sz e p o k o le n ie .

W  ty c h k ilk u d n ia c h m ło d z ie ż o k a z a ła  

w ię c e j s e rc a i c z y n n e g o p a tr io ty z m u  n iż m y  

s ta r s i . T a  m ło d z ie ż  s w o ją  p o s ta w ą p o d b iła n a -

d c m  k la s w y ż s z y c h , k tó re  z b ro n ią  w  rę -1  i
, , , , . . .  . > • • i „ u . 6 ) P rz y d w o rz S trz l . ■p ro w iz o r .,

k u ś lu b o w a ły b ro n ie d o o s ta tn ie j  

k rw i z a g ro ż o n y c h z ie m  p o m o rs k ic h , 

ja k o u c z n io w ie k la s 2 a , 2 b , 5 a , 5 b , p o z a  

z b ió rk ą , k tó rą p rz e p ro w a d z a m y w  P a ń 

s tw o w y m  G im n a z ju m  w  W ą b rz e ź n ie , z o 

b o w ią z u je m y s ię  

W o d z u , ż e w  c z a s ie  

d z ie m y p ra c o w a ć  

b u d o w ie fc r ty f ik a c

T o b ie , U k o c h a n y N a s z  j 

> w a k a c y j le tn ic h b ę -1  

b e z in te re s o w n ie p rz y  

j i p rz e z d n i 1 4 -ś c ie .  

5 1 m a rc a 1 9 5 9 ro k u .

n a 1 6  

p p o r .

8 )

P o d p is y  u c z n ió w  k la s 2 a , 2 b , 5 a i 5 1 ) ,

I le ż s e rc a , g łę b o k ie g o  u c z u c ia i s z la c h e t

n o ś c i k ry je s ię w  te j c ic h e j o f ie rz e n a s z e j  

m ło d z ie ż y p o m o rs k ie j , k tó ra w  s w ó j s p o is ty  

re a ln y s p o s ó b o k a z u je m iło ść O jc z y z n y .

J e s t to  d o k u m e n t h is to ry c z n y , p o ś w ię c e n ia  

d z is ie jsz e j m ło d z ie ż y , d la p rz y s z ły c h p o k o 

le ń . C z y n te n w a r i je s t m ilio n a . Z n a m io n u je  

g o D u c h N ie z w y c ię ż o n y w a lk i o w ie lk o ś ć  

P a ń s tw a P o lsk ie g o , o J e j M o c a rs tw o w o ś c .

M o ż e m y b y ć p e w n i, ż e ta k a m ło d z ie ż n ie  

z a w ie d z ie n a s z y c h n a d z ie j i i c h lu b n ie ja k  

d z is ia j i w  p rz y sz ło śc i s p e łn i s w ó j o b o w ią z e k

M ło d z ie ż p o m o rs k a z d a je s o b ie d o b rz e  

s p ra w ę , iż z n a jd u je s ię n a n a jb a rd z ie j

„10 strzałów ku chwale Ojczyzny"

k o w s k i.

P o d ty m  h a s łe m  

p .y s e z o n s trz e le c k i , 

b y ć m a n ife s ta c ją n a

ro z p o c z y n a m y te g o  to c z -1  9 ) W ie lk ie R a d o w isk a —  p rz y  s z k o le , 1 6

W  d n iu ty m , k tó ry  m a k w ie tn ia g o d z . 1 4 .0 0 —  1 7 ,0 0 , p p o r . M y c z -

rz e c z s p o r tu  o b ro n y  n a -

1 0  M . P u łk o w o  —  S trz e ln ic a  p ro w iz o ry c z 

n a 1 0 k w ie tn ia g o d z . 1 4 ,0 0 —  1 7 ,0 0  p lu t . re z .  

M isz c z a k ,

1 1 ) K s ią ż k i —  S trz e ln ic a p ro w iz o ry c z n a  

p rz y  to rz e k o le jo w y m , 1 0 i 1 6 k w ie tn ia  g o d z .  

1 4 .0 0 —  1 7 .0 0 d e le g a t P o w . K o m . Z . S .

1 2 ) D ę b o w a lą k a  —  S trz e ln ic a p ro w iz o ry 

c z n a , 1 0 i 1 6 k w ie tn ia g o d z . 1 4 ,0 0 —  1 7 ,0 0 ,  

K ie r . S z k o ły M a d e js k i .

1 5 C h c lm o n ie  —  S trz e ln ic a p ro w iz o ry c z n a  

1 0 i 1 6 k w ie tn ia  g o d z . 1 4 ,0 0 —  1 7 ,0 0  p in t re z -  

J a b ło ń s k i .

1 4 ) M y ś liw ie c —  S trz e ln ic a p ro w iz o ry c z  

n a 1 0 i 1 6 k w ie tn ia  g o d z . 1 4 ,0 0  —  1 7 ,0 0 , p in t,  

re z . Z a ją c .

1 5 ) E lg is z e w o —  S trz e ln ic a p ro w iz o ry c z .  

n a 1 6 k w ie tn ia  g o d z . 1 4 ,0 0  —  1 7 ,0 0 , k ie ro w n ik  

s z k o ły  B u c h h o lz . ,

W A R U N K I: B ro ń m a ło k a lib ro w a , o d le g 

ło ść 5 0  m , le ż ą c z w o ln e j rę k i , ta rc z a 5 0 —  

1 0 . i lo ś ć n a b o i 5  p ró b n e  i 1 0  o c e n ia n y c h .

W y m o g i d o  O d z n a k i  S trz e le c k ie j k l. I I I —  

7 5 p k t n a 1 0 0 m o ż liw y c h , k l. I I —  9 0  p k t. n a  

1 0 0 m o ż liw y c h .

A m u n ic ję b o c z n e g o z a p ło n u o p ła c a ją u -  

c z e s tn ic y p o c e n ie 5 g ro s z e z a s z tu k ę . D o 

z w o lo n e je s t s trz e la n ie z w ła sn e j a m u n ic ji .

S trz e la n ie p o w y ż s z e u p ra w ia d o z d o b y 

c ia  O d z n a k i S trz e le c k ie j  w z g l. je j o d n o w ie n ia .

W s z y s c y c i , k tó rz y p o s ia d a ją o d z n a k ę

S trz e ln ic a p rz y s z k o le 1 0 s trz e le c k ą ja k ie jk o lw ie k k la s y w in n i p rz y -  

ro k u g o d z . 1 4 ,0 0 —  1 7 ,0 0 , n ie ść z e s o b ą n a s trz e ln ic ę le g ity m a c ję . N o .  

B ry k s , 1 6 k w ie tn ia p p o r . w e le g ity m a c je z o s ta n ą w y s ta w io n e p o  w p ła -  

| c e n iu 1 0 g ro sz y  k ie ro w n ik o w i s trz e la n ia .

’ ■ ’ : Z w ra c a m y s ię z p ro ś b ą d o  P P . K ie ro w n i-  

n ia g o d z . 1 4 .0 0  —  1 7 ,0 0 . 1 0 k w ie tn ia p o r . G ra - k ó w  U rz ę d ó w  i P re z e só w  w s z y s tk ic h  o rg a n i-  

ś z a c y j n a te re n ie p o w ia tu , a b y z e s w e j s tro -  

1 6 n y  d o ło ż y li w s z e lk ic h  s ta ra ń  b y  ic h p ra c o w -

ro d o w e j n ie p o w in n o z a b ra k n ą ć n a s trz e ln i

c a c h p o w ia tu ż a d n e g o O b y w a te la (k i) , c ie sz ą 

c e g o  s ię z d ro w y m  o k ie m  i d ło ń m i. X V s p e łn ia  

n iu  te g o h a s ła n ie  m o ż n a s ię k ie ro w a ć a n i  

b ra k ie m  w y s z k o le n ia w  s trz e le c tw ie z je d n e j  

s tro n y , a n i z d o b y ty m i ju ż d o b ry m i w y n ik a m i  

s trz e le c k im i i p o s ia d a n ie m  O . S . z d ru g ie j  

s tro n y . W s z y sc y  s trz e la ją c y  w  ró w n y m  s to p 

n iu  s p e łn ią c z y n z b io ro w y  w a ż n y  d ia o b ro n 

n o ś c i P a ń s tw a , c z y n d a ją c y p o c z u c ie s iły ,  

b e z p ie c z e ń s tw a g ra n ic i w ła sn e g o m ie n ia o -  

ra z s p o k o jn e g o s n u i z a u fa n ia d o w ła s n e j  

b ro n i.

U m o ż liw ia ją c z b liż e n ie  s z e rs z y c h m a s s p o  

łe c z e ń s tw a , ta k k o b ie t ja k i m ę ż c z y z n d o  

s trz e le c tw a p o d h a s łe m  „ 1 0  s trz a łó w  k u  c h w a  

le O jc z y z n y "  o rg a n iz u je m y  w  d n ia c h  1 0 i 1 6  

k w ie tn ia 1 9 5 9 ro k u  n a te re n ie  c a łe g o  p o w ia tu  

z a w o d y w m y ś l p o n iż s z e g o  p la n u .

1 ) W ą b rz e ź n o  —  S trz e ln ic a B ra c tw a K u rk o 

w e g o , 1 0 i 1 6 k w ie tn ia 1 9 5 9 ro k u  g o d z . 1 4 ,0 0  

—  1 8 ,0 0 —  1 0 k w ie tn ia  p p o r . G o lik , 

n ia p p o r . K o łc c k i B .

2 )  G o lu b P a rk M ie jsk i 1 0 i 1 6  

1 9 5 9 ro k u g o d z . 1 4 ,0 0 —  1 8 ,0 0 , 1 0  

p p o r . W in k le r , 1 6 k w ie tn ia p p o r . B a lc e ro w ic z .

5 )  K o w a le w o —  S trz e ln ic a K o m . W F i 

W P ., 1 0 i 1 6 k w ie tn ia 1 9 5 9  ro k u  g o d z . 1 4 ,0 0  —  

1 8 .0 0 , 1 0 k w ie tn ia p p o r . R a u c h u t, 1 6 k w ie tn ia  

p o r . Z ió łk o w sk i.

6 )  P łu ż n ic a —  

i 1 6 k w ie tn ia 1 9 5 9  

1 0 k w ie tn ia p p o r .

1 6 k w ie t-

k w ie tn ia  

k w ie tn ia

7 )  R y  ń s k —  P a rk  G m in n y , 1 0 i 1 6 k w ie t-  ■ 

O )..r rz y o w o rz c n r / i . ■p r .n n / .u j , 1 0 i 1 6 n y  d o ło ż y li w s z e lk ic h  s ta ra ń  b y  ic h  p ra c o w -  

'! ( ,O ,>  'I  k w  ie tn ia g o d z . 1 4 .0 0  —  1 7 ,0 0  p c h o r . K o ź lik o w . ‘ n ic y  i c z ło n k o w ie  w z ię li ja k  n a jlic z n ie js z y  u .  

,c '* 1 ’ m -v • • i d z ia ł w  s trz e la n iu „ 1 0 s trz a łó w  k u c h w a le

O rz e c h o w  o —  S trz e ln ic a p ro w  iz o ry c z - . O jc z y z n y  .

k w ie tn ia 1 9 5 9 ro k u  g o d z . 1 4 ,0 0 —  1 7 ,0 0 ,; Kom. Pow. Fed, i PZOS. i Kpt. Sport. PZSS, 
Z ie liń sk i .  | (-) GŁOWACKI JÓZEF, ppor. rez.
W ie lk ie R y c h n o w o —  P rz y s z k o le 1 0  ! Kom, Pow. PW. i ZS. na pow. Wąbrzeźno

1 6 k w ie tn ia 1 9 5 9 ro k u g o d z . 1 4 .0 0 -  1 7 .0 0  (-) KOŁODZIEJ ADOLF, porucznik
i 1 0 .k w ie tn ia p o r . M ile w s k i, 1 6 k w ie tn ia p p o r . j Prezes Zarządu Powiatowego P. Z. S. S. 
p ła z a  i ( - ) SZMYTKOWSKI STANISŁAW, kom, PP.

z a g ro ż o n y m o d c in k u g ra n ic R z e c z y p o 

s p o li te j i p rz y to c z o n y m i p rz y k ła d a m i, s tw ie r  

d z a , ż e te g o  b a s tio n u  b ro n ić b ę d z ie d o  o s ta t

n ie j k ro p li k rw i, I to  je s t n a s z a n a js iln ie js z a  

z a p o ra , o b i  o n  n a l in ia M a g in o ta , z a p o ra n ie 

z w y c ię ż o n a n a  z a c h o d z ie .

Z a sz c z y t to  p rz y n o s i W ą b rz e ź n u  w ie lk i a  

m n ie o s o b iśc ie n a jw ię k sz y , iż lo s i O p a trz 

n o ś ć p o z w o li ły  m i n a jg o rę ts z e  c h w ile  d la  P o l

s k i p rz e ż y ć n a te j n a jd ro ż sz e j z ie m i o jc z y 

s te j , w ś ró d  te j n a jb a rd z ie j p a tr io ty c z n e j m ło 

d z ie ż y  p o m o rs k ie j .

K o m e n d a n t h u fc ó w  P W . z c e n z .

(_ ) G O L IK  W Ł A D Y S Ł A W , p p o r . re z .

W  d n iu . 1 0  k w ie tn ia 1 9 5 9  ro k u  (p o n ie d z ia 

łe k ) s łu ż b a z e w n ę trz n a o d g o d z in y 9 d o 1 1  

o ra z je d n o ra z o w e d o rę c z e n ie p rz e sy łe k  l is to , 

w s c h  i g a z e t w e w s z y s tk ic h  re jo n a c h .

G o d z in y u rz ę d o w e w  te le g ra f ie i te le fo 

n ie w s łu ż b ie w e w n ę trz n e j p o z o s ta ją b e z  

z m ia n .

• Stemple pocztowa propagują subskryp
cję Pożyczki Lotniczej. W n a jb liż s z y c h  d n ia c h  

w p ro w a d z o n y b ę d z ie w  o b ie g u p o c z to w y m  

s p e c ja ln y  s te m p e l z n a p is e m , z a w ie ra ją c y  h a 

s ło  s u b sk ry p c y jn e  P o ż y c z k i L o tn ic z e j .

D a to w n ik a m i ty m i k a s o w a n e b ę d ą p rz e 

s y łk i p o c z to w e w  o b ro c ie  k ra jo w y m  i z a g ra 

n ic z n y m , w  u rz ę d a c h w  W a rs z a w ie i w ię k 

s z y c h  m ia s ta c h  P o lsk i .

• Urlopy na nauczycielską konferencję 

spółdzielczą. M in is te r s tw o W  y z n a ń R e lig ij

n y c h  i O ś w ie c e n ia  P u b lic z n e g o  z e z w o liło  w ła  

d z o m  s z k o ln y m  n iż sz y c h in s ta n c ji n a u d z ie 

le n ie u r lo p ó w  n a u c z y c ie ls tu , k tó re w e ź m ie u -  

d z .ia ł w  k o n fe re n c ji s p ó łd z ie lc z e j w  W a rsz a 

w ie , w  d n ia c h 1 5 , 1 4 i 1 5 k w ie tn ia  1 9 5 9 ro k u ,  

o rg a n iz o w a n e j p rz e z  Z a rz ą d  G łó w n y  Z w ią z k u  

N a u c z y c ie ls tw a P o lsk ie g o .

• Zachorowań na choroby zakaźne i inne 

nagminnie występujące zanotowano: K o w a le 

w o  —  g ru ź lic a 2 w y p a d k i; K s ią ż k i —  ja g lic a  

t r z y  w y p a d k i; P łu ż n ic a —  ja g lic a je d e n w y 

p a d e k .

GŁOSY NASZYCH CZYTELNIKÓW

Jako, że jestem stałym Czytelnikiem „Gło
su* 4 zawezwanie do ludu polskiego, by nie dal 
się wypychnąć przez możnych tego świata 

na szary koniec w uzbrojeniu się przeciw  

atakom z nieba, trafiło mi do serca. Bo wiado 

mo „strzeżonego Pan Bóg strzeże44.
Toć chciałbym się też przyczynić do tej 

obronności, do której wszędzie nawołują, a
że jestem starym wojakiem, wiem dobrze 

czym pachnie taki szturm gazowy albo „bom
bka44, na którą nie poradzi nawet nasz Mono-
poi Spirytusowy.

Nic nie pomoże, trzeba ruszyć kiesą, 
chociaż każdy uciułany grosik człowiekowi 
miły i ciężko się z nim rozstać. Ale jeden w  

tam hak: nad tą kiesą czuwa niby groźny 

smok moja lepsza połowica, z którą w spra
wach pieniężnych nie ma żartów, toć pojęcia 

nie macie, ile to kosztuje umizgów, żeby tak 

czasem urwać coś niecoś na frasunek a jeże, 
li usłyszy ,że to niby ma coś wspólnego z 

„bombami44 to chyba żółć ją zaleje.
Jako zatem wypróbowany żołnierz rozpo

cząłem ostrożnie podchodami szturmować for
tecę. Nagadałem się o obowiązkach obywatel 
skich o rycerskości i honorze Polaka tyle, że 

kamień by zmiękł a nasz referent wychowa
nia obywatelskiego byłby dumny z swojego 

ucznia, Ale forteca się nie poddała. Niby ko
biecina przyznała mi rację. Toć wartoby gro. 
sik dać — ale skąd wziąść, bo to i tak ciągle 

się daje tu i tam — a to trzeba koniecznie ku
pić to i owo, a podatki zewsząd szarpią — a 

dzieciom potrzeba przyodziewek — święta 

bliskie — skąd na to wszystko brać.
Nawet nie pomogło, że z ciężkim sercem  

oświadczyłem, że niechby święcone było jak- 

najskromniejsze, na sucho bez trunków (bez 

których tak trudno połknąć kęsek kiełbasy 

czy szyneczki), wszystkie moje ataki na skarb 

rodzinny odparowała źoneczka zgrabnie, jak
by przechodziła kurs dla sztabowców. Aż 

mnie złość wzięła i przeszedłem do ataku 

wprost od frontu: Nuże zacząłem się unosić, 
chcesz żebyśmy byli takimi hundsfotami jak 

te Czechy i Słowaki co to wolą siedzeć na wor 

kach z pieniędzmi i czyścić zaborcom buty, 
aźby mi się tylko n'c nie uroniło przez wojen 

। kę,— chcesz by twoje dzieci byli parobkami, 
poniewierani na obcym chlebie, gnani na 

wszystkie wiatry z ojcowizny,
,Wtedy dopiero babsko zmiękło.

Jakby kto cudem odwrócił, jak nie zacz- 

nie im perswadować, że ona zawsze pierwsza 

na zawezwanie ojczyzny, że to trzeba było 

zaraz otwarcie mówić o co chodzi, że już 

dawno sama o tym myślała, nim mi jeszcze 

myśl o tym przez głowę przeszła, że to ja 

chcialem dać za mało, że trzeba pokazać się 

przed ludźmi, dbać o swój honor i tym po. 
I dobne przygryzki.

Zmalałem zupełnie i nie śmiałem nawet 

■ oponować jak wyjechała z takim datkiem na 

( F. O. N., że aż mnie wydawało się trochę za 

wiele.
) Niechaj i tak będzie — jakoś sobie damy 

. radę a nasze grosze napewno się przydadzą, 
i Ale w gruncie rzeczy to jednokowoż mo

ja zasługa, że się tak stało. Wyższa polityka

© Godz, urzęd. poczty w czasie świąt Wiel 
kanocnych. P o d a je s ię d o p u b lic z n e j w ia d o 

m o ś c i, ż e w  d n iu  8  k w ie tn ia  1 9 5 9 ro k u  s łu ż b ę  

z e w n ę trz n ą d la p u b lic z n o ś c i o g ra n ic z a  s ię d o  

g o d z in y 1 6 ,0 0 .

S łu ż b a d o rę c z e ń w  d n iu 8 k w ie tn ia 1 9 5 9  

ro k u  ja k  w  n o rm a ln e  d n i t j . w  re jo n a c h  w ie j 

s k ic h je d n o ra z o w e d o rę c z e n ie , a w  m ie js k ic h  

d w u  ra z o w o .
W  d n iu  9 k w ie tn ia 1 9 3 9 ro k u  z e w n ę trz n a ; Pana Domu zwyciężyła.

s łu ż b a p o c z to w a o ra z s łu ż b a d o rę c z e ń p rz e - ! By inni poszli za moim przykładem dla- 

s v le k u s ta je w z u p e łn o ś c i , p ró c z p rz e s y łe k ; tego opisałem moje doświadczenia i proszę 

p o ś p ie sz n y c h , te le g ra m ó w  i w e z w a ń d o ro z - , żeby Szanowna Redakcja je ogłosiła.

m ó w n ic y , k tó re b ę d ą d o rę c z a n e .  ”
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•  Z  p o w o d u  Ś w ią t W ie lk a n o c n y c h p r z y - . 

sz ły n u m e r „ G ło su ” w y jd z ie w  śr o d ę , d n ia  

1 2 -g o k w ie tn ia 1 9 3 9 r o k u .

•  Ł  W A G A ! P o d o fice ro w ie R e ze r w j ! 

„ D zie s ię ć s trz a łó w  k u c h w a le O jc z y zn y ”

Pod tym hasłem rozpoczyna się tegorocz

ny sezon strzelecki. Pierwsze strzelanie z bro 

ni małokalibrowej odbędzie się w drugie 

święto Wielkiej nocy tj. 10 kwietnia 1959 roku 

od godziny 14,00 do 18,00 na strzelnicy Brać, 

twa Kurkowego w Wąbrzeźnie,

Postanowiono, że w strzelaniu tym biotą 

udział wszyscy członkowie Koła.

Zarząd Koła uprasza tą drogą wszystkich 

Kolegów do punktualnego stawienia się dnia 

10 kwietnia 1959 roku o godzinie 14,00 na 

strzelnicy Bractwa Kurkowego celem odby

cia strzelania, co będzie egzaminem sprats iloś

ci organizacyjnej dla Koła.

Strzelanie powyższe uprawnia do zdoby. 

cia odznaki strzeleckiej. Niechaj na strzelni

cy nie zabraknie ani jednego członka Kola.

D n ia 1 5 k w ie tn ia 1 9 5 9 r o k u o g o d z in ie  

2 0 ,0 0  o d b ę d z ie s ię w  D o m u  P ra c y S p o łe cz n ej  

w  W ą b r z eź n ie z w y c za jn e m ie s ię cz n e z eb r a 

n ie K o ła .

Z e w zg lę d u n a w a ż n o ść sp r a w d o ty cz ą 

c y ch K o ła , u p r a sz a s ię w szy s tk ic h K o leg ó w  

o p u n k tu a ln e p r z y b y c ie n a to z eb r a n ie .

Z a r z ą d

•  Z w . P ra c o w n ik ó w S k a r b o w y c h K o lo  

W ą b r ze ź n o , n a z e b r a n iu  o d b y ty m  w  d n iu 5 0  

m a rc a 1 9 5 9  r o k u  u c h w a lił, ż e w o b ec n a p r ę żo 

n e j sy tu a cj i m ię d z y n a r o d o w e j w szy sc y  c z ło n 

k o w ie  tu t. K o ła  je d n o cz ą  s ię w  o fia r n y m  w y . 

s iłk u p r a c y n ieu g ię te j w o li p o p a r c ia p o c zy 

n a ń  W o d z a  A r m ii M a rsz a łk a  Ś m ig łe g o -R y d z a , 

d o  k tó re g o  d y sp o z y c ji c a ły  N a ró d  w in ie n  s ta 

w ić sw e ż y c ie i m ien ie , o r a z d o c e n ia ją c w  

p e łn i p o w a g ę c h w ili z d ec y d o w a li u d z ie lić  

c a łk o w ite g o p o p a r c ia d la a k c ji su b sk r y p c y j

n e j p o ż y c z k i lo tn ic ze j.

N ie za leż n ie o d p o w y ż sze g o , p r a c o w n ic y  

tu t . U rz ę d u u c h w a lili jed n o g ło śn ie o p o d a tk o  

w a ć s ię je d n o ra z o w o  w  w y so k o śc i 1 p r o c . o . 

tr z y m y w a n y c h p o b o ró w  n a F O N .

S p o d z ie w a ć s ię n a le ż y , ż e w szy s tk ie o r g a  

n iz a cje u r z ę d . W ą b r ze ź n a i p o w ia tu  p ó jd ą z a  

ty m  p r z y k ła d e m .

•  W  d r u g ie Ś w ię to  W ielk a n o c y  w  h o te lu  

„ D w ó r W ą b r z esk i* * D A N C IN G  d a je m iłą o -  

k a z ję d o  św ią te cz n e j z a b a w y .

•  R u ch  p o c zto w y z a m ies ią c m a r z ec b r . 

Nadano listów ’ poleconych sztuk 2581; 

Nadeszło listów’ poleconych sztuk 2015; 

Nadano paczek sztuk 1549;

Nadeszło paczek sztuk 1299;
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Wszystkim Naszym Prenumeratom, Współpracownikom 

oraz Przyjaciołom przesyłamy serdeczne życzenia

WESOŁEGO fiLLELUJfi

Redakcja i Administracja „GŁOSU POCDORZA

Nadano przekazów pocztowych sztuk 1614 na 

złotych 116.254;

Wypłacono przekazów pocztowych sztuk 1775 

na złotych 152.186;

Przejęto wpłat czekowych PKO, sztuk 2812 

na złotych 555.878;

Wypłacono czekowych przekazów P. K. O. szt.

171 na złotych 27.896;

Przyjęto wkładów oszczędnościowych sztuk 

415 na złotych 45.658;

Podjęto wkładów oszczędnościowych sztuk 

695 na złotych 100.621;

Przeprowadzono (5 min.) rozmów telefonicz

nych wychodzących sztuk 2957;

Przeprowadzono (5 min.) rozmów nadchodzą

cych sztuk 5780;

Nadano telegramów sztuk 88:

Nadeszło telegramów sztuk 120:

Otrzymano listów zwykłych sztuk 62595;

Wysiano listów zwykłych sztuk 77205;

Było abonentów telefonicznych 119:

Było radioabonentów ’ 569:

Ogólny obrót pieniężny 1.676.625 złotych.

• Z S R E B R N E G O  E K R A N U . P o p r z er 

w ie d w u d n io w e j w * o s ta tn ic h d n ia ch W ie ł-  

g o P o stu , w  k tó ry c h K in o n ie b ę d z ie c z y n 

n e , n a e k r a n „ S Ł O Ń C A * * w e jd ą d w a w ie lk ie  

f ilm y p r o d u k c ji z a g r a n ic z n e j o a k tu a ln y c h i 

se n sa c y jn y c h  te m a ta c h .

W  I św ię to W ie lk ie jn o c y o g o d z in ie 1 7  

i 2 0 ,3 0 u k a ż e s ię n a e k r a n ie f ilm  e g z o ty c z n y  

p o d ty tu łe m :

„ D A M A  Z M  A  L  A  K  K  I “  

tra k tu ją cy  o ta k a k tu a ln y m  w  o b e c n y m  c z a 

s ie  z a g a d n ie n ia  m a łż e ń s tw  E u ro p e jek  z  w sze ch  

w ła d n y m i w ła d c a m i ta je m n ic ze g o W sc h o d u . 

W r o la ch g łó w n y c h P IE R R E R IC H A R D  

W IL L M  i E D W IG E  F E N IL L E R E .

W d r u g ie i tr z e c ie św ię to w y św ie tli 

„ S Ł O Ń C E * * e m o c jo n u ją cy f ilm  z h isto r ii g i

g a n ty c z n eg o m ia s ta

„ C H IC A G O * *  

w y o b ra ża ją cy d z ie je r ek o r d o w e g o r o zw o ju

w 
ś lż 
O ż 
W

to

A S

X
tts

sz k a n iu p r ez esa p r z y u l. M estw in a n r 7 .

Z  p o w o d u  w a żn y c h  sp r a w  i p r z y b y c ia  d e -  

le g a t ii Z a r z ą d u W o je w ó d z k ie g o p r z y b y c ie  

w sz y s tk ich  c z ło n k ó w  k o n ie c z n e . Z a r z ą d

—  B A C Z N O Ś Ć  K . S . „ P O M O R Z A N K A  * ! 

W  p ią te k , d n ia 7 b m . o g o d z in ie 2 0 o d b ę d z ie  

s ię z e b ra n ie c z ło n k ó w  w  lo k a la p . N A P IE R A 

Ł Y  u l. B r P ier a ck ieg o . Z e w z g lę d u n a w a ż 

n e sp r a w y b ę d ą c e te m a te m  z e b r a n ia o b e c 

n o ść w szy s tk ic h c z ło n k ó w p o d r y g o r em  o r 

g a n iza c y jn y m  o b o w ią zk o w a .

N a to m ia s t o g o d z in ie 1 9 ,0 0 o d b ę d z ie s ię  

z e b r a n ie Z a r zą d u . W sz y s tk ic h c z ło n k ó w  Z a 

r zą d u u p r a sza s ię o p u n k tu a ln e p r z y b y c ie .

Z a r z ą d

A O I
N IE D Z IE L A , d n ia 9 k w ie tn ia 1 9 5 9 r o k u .

7,15 Audycja poranna. 7,20 Pieśni wielka 

nocne. 7,40 Muzyka. 8,15 świąteczna gazeta 

rolnicza, 8,25 Program na jutro. 8,50 Koncert 

orkiestry ludowej. 9,15 Koncert salonowy. 

10,05 Transmisja nabożeństwa z kościoła ka. 

tcdralnego w Poznaniu. 11,57 Sygnał czaeu. 

12.05 Koncert rozrywkowy. 14,50 Pisanki lwo

wskie. 15,00 Audycja dla wsi. 16,50 Recital 

skrzypcowy. 17,00 Historia o chwalebnym 

Zmartwychwstaniu Pańskim, 17,45 Koncert 

rozrywkowy. 19,50 Recital fletowy. 19,55 Mu

zyka. 20,20 Audycja informacyjne. 20,50 Wie

czór operowy. 21,50 Powszechny Teatr Wyo

braźni. 22,00 Muzyka taneczna. 25,55 Zakoń

czenie programu.

P O N IE D Z IA Ł E K , d n ia 1 0 k w ie tn ia 1 9 5 9 r o k u ,

7,15 Audycja poranna. 7,20 Stary Toruń 

w powieści. 8,15 Muzyka. 8,40 Audycja rolni

cza. 8.50 Muzyka. 8,55 Program na jutro. 9.00 

Transmisja nabożeństwa z kościoła FP. Nor» 

bertanek z Krakowa. 11,15 Kujawski dyngus, 

11,57 Sygnał czasu. 12,05 Poranek symfonicz

ny. 15,00 Wyjątki z pism Józefa Piłsudskiego. 

15,05 Przegląd teatralny. 15,15 Muzyka obia

dowa. 14,40 Audycja dla dzieci. 15.10 Audy

cja dla wsi. 16,00 Koncert wielkanocny z Po. 

znania, 16.45 Powszechny Teatr Wyobraźni. 

17,20 Sensacja Trocadero. 19,50 Dialog o zimie 

rzchu. 19,50 Skarby wyspy kokosowej — fel, 

19.45 Muzyka salonowa. 20,10 Wiadomości 

sportowe z Pomorza. 20,15 Audycje informa

cyjne. 21,15 Muzyka taneczna. 22,00 „Na Kle- 

parowic** — w’esola audycja. 22,40 Muzyka 

taneczna. 25.00 Zakończenie programu.

teg o n a w sk ro ś n o w o c ze sn e g o m ia s ta , o lb r zy 

m i p o ż a r m ło d e g o  m ia s ta , k tó r y n ie z d o ła ł z a 

tr zy m a ć je g o w z ro s tu .  .

N a ty m  t le r o z w ija s ię fa scy n u ją ce a k 

c ja w a lk i d w ó c h b r a c i, ż ą d n e g o s ła w y i b o 

g a c tw a z sz e rm ier z em  id e i n o w eg o C h ic a g o  

z k a m ien ia i ż e la z a .

W  r o la ch g łó w n y c h T Y R O N E P O 1 5  L R i 

A L IC E T A Y E D O N  A M E C H E .

RUCH |OWARZ YST W
—  U W A G A  P o w ia to w e K o ło Z w ią zk u In 

w a lid ó w  W o j. R . 1 ’ . R o cz n e w a ln e z g r o m a d ze 

n ie  o d b ę d z ie s ię  w  n ie d z ie lę , d n ia  2 5 k w ie tn ia  

1 9 5 9 r o k u  o g o d z in ie 1 4 .0 0 w lo k a lu k o le g i 

G rz eg o r cz y k a  p r z y u lic y  M . J . P iłsu d sk ie g o  z  

n a s tęp u ją c y m  p o r z ą d k iem  o b r a d :

1 ) Z a g a je n ie , p o w ita n ie w ła d z i g o śc i;

2 )  O d c z y ta n ie p r o to k o łu z o s ta tn ie g o z g ro 

m a d ze n ia ;

5 )  W y b ó r m a r sza łk a z e b r a n ia i p o w o ła n ie  

p r ze z te g o ż se k r . i d w ó ch ła w n ik ó w ;

6 )  S p r a w o zd a n ie z a rz ą d u : p r ez esa , se k r e ta 

r z a , sk a r b n ik a i k o m . r e w izy jn e j;

7 )  D y sk u s ja n a d sp r a w o z d a n ia m i;

8 )  U c h w a le n ie a b so lu to r iu m ;

9 )  W y b ó r d w ó c h  c z ło n k ó w  z a r z ą d u (u z u p e ł. 

n ie n ie ) k o m . r e w izy jn ej i są d u k o l.;

8 )  W y b ó r d e le g a ta n a Z ja z d y ;

9 )  U c h w a le n ie b u d ż e tu n a r o k 1 9 5 9 -4 0 ;

1 2 )  S p r a w y o r g a n iz a c y jn e ;

1 3 )  R e fe r a t d e le g a ta o k r ęg o w eg o ;

1 4 )  W o ln e g lo sy i w n io sk i;

1 5 )  Z a n ik n ię c ie .

S k r z y p cz a k , p r e z , R ed la k , se k r .

—  U W A G A  IN W A L ID Z I! L eg ia In w a li

d ó w  W o jen n y c h W o jsk P o lsk ich im . g e n . J . 

S o w iń sk ieg o , K o m p a n ia w  W ą b r z eź n ie ! W a l

n e  z e b r a n ie o d b ę d z ie s ię w  d r u g ie św ię to , d n . 

1 0 k w ie tn ia 1 9 5 9 r o k u  o  g o d z in ie 1 6 ,0 0 w  m ie

Ulie kupuj 
uiyda

EDMUND WENDA ♦
SKŁAD BŁAWATÓW — KONFEKCJI — GALANTERII

lla Wim

i.nfielhamc
Płaszcze damskie i męskie

najnowsze modele

Materiały męskie na ubrania

ostatnie nowości

Materiały damskie wełniane na kostiumy 

i sukienki najświeższe desenie

Jedwabie: najpiękniejsze desenie 

jedyne na miejscu
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P o l e c a m : SRQPONMLKJIHGFEDCBAR o w ery  g w aran to w an e  o d  f 

8 5 z ł, m o to ro w ery , m aszy n y  d o szy c ia . 

‘D o go d n e w aru n k i! —  n a jn  ższe C en y !JIHGFEDCBA
Wszelkie części zapasowe stale na składzie!

R E K O R D 4 4 w ł . F r . B i a ł y  —  W ą b r z e ź n o  

u l. M arsza lk a Jó ze fa P iłsu d sk ieg o 4

N u m er ak t: K m . 3 1 0  3 9 .

O B W I E S Z C Z E N I E

O  L I C Y T A C J I N I E R U C H O M O Ś C I

K o m o rn ik S ąd u G ro d zk ieg o w W ąb rzeźn ie  
Jan  G łó w czew sk i, m ający  k an ce larię  w  W ąb rzeź 

n ie , u l. T arg o w a N r 5 n a p o d staw ie  a rt. 6 7 6 i 6 7 9  
k p c . p o d a je d o p u b liczn e j w iad o m o ści, że d n ia  
1 1  m a j a  1 9 3 9  r . o  g o d z . 1 1 , 3 0  w  S ą d z i e  G r o d z k i m  

w  W ą b r z e ź n ie s a l a  n r  1 2  o d b ę d z i e s i ę s p r z e 

d a ż w  d r o d z e p u b l ic z n e g o  p r z e t a r g u  n a l e ż ą c e j  

d o  d l u ż n ic z k i H e l e n y  M a k o w s k i e j z a m . w  G d y 

n i n i e r u c h o m o ś c i m ie j s k i e j ,  p o ł o ż o n e j  w  W ą b r z e 

ź n i e  p r z y  R y n k u , a  s k ł a d a j ą c e j  s i ę  z  p a r c e l i b u 

d o w l a n e j o  o b s z a r z e  0 , 0 3 , 1 0  h a , n a  k t ó r e j s t o i  

d o m  m i e s z k a l n o - h a n d l o w y .
N ie ru ch o m o ść m a u rząd zo n ą k sięgę h ip o te 

czn ą , k tó ra  p rzech o w y w an a je s t w  S ąd z ie G ro d z 
k im  w W ąb rzeźn ie p o d n r. W ąb rzeźn o to m  2 1  

w y k az L . 4 7 0 .
N ie ru ch o m o ść o szaco w an a zo s ta ła n a su m ę  

z ł 3 5 .0 0 0 , cen a zaś w y w o łan ia w y n o si z ł 2 3 .3 3 3 ,3 4 .
P rzy stęp u jący d o p rze ta rg u o b o w iązan y je s t 

z ło ży ć ręk o jm ię  w  w y so k o śc i z ł 3 .5 0 0 , i p rzed 
ło ży ć zezw o len ie n a n ab y c ie n ie ru ch o m o ści o d  
o d n o śn y ch w ład z ad m in istracy jn y ch . ,

R ęk o jm ię n a leży z ło ży ć w g o to w izn ic a lb o  
w  tak ich p ap ie rach w arto śc io w y ch b ąd ź k sią 
żeczk ach w k ład k o w y ch in s ty tu cy j. w k tó ry ch  
w o ln o u m ieszczać fu n d u sze m ało le tn ich . P ap iery  
w arto śc io w e p rzy ję te b ęd ą w w arto śc i trzech  
czw arty ch  częśc i cen y g ie łd o w ej.

P rzy  licy tacji b ęd ą  zach o w an e u staw o w e  w a-  
ru n k i licy tacy jn e o ile d o d a tk o w y m  p u b liczn y m  
o b w ieszczen iem  n ie b ęd ą p o d an e d o w iad o m o śc i 

w aru n k i o d m ien n e .
P raw a  o só b trzec ich n ie b ęd ą p rzeszk od ą d o  

licy tac ji i p rzy sąd zen ia w łasn o śc i n a rzecz n a 
b y w cy  b ez zastrzeżeń , je że li o so by  te  p rzed ro z 
p o częc iem  p rzeta rgu n ie z ło żą d o w o d u , że w n io 
s ły p o w ó d z tw o  o zw o ln ien ie n ie ru ch o m o śc i lu b  
je j częśc i o d eg zek u c ji i że u zy sk a ły p o stan o 
w ien ie w łaśc iw eg o sąd u , n ak azu jące zaw ieszen ie  

c  jjz ck .u c j i.
W  c iągu  o sta tn ich d w ó ch  ty g o dn i p rzed  licy 

ta c ją w o ln o o g ląd ać n ie ru ch o m o ść w  d n i p o 
w szedn ie  o d  g o d z in y  8  d o  1 8 , ak ta  zaś  p o stęp o w a
n ia eg zeku cy jn eg o m o żn a p rzeg ląd ać w sąd z ie  
g ro d zk im w W ąb rzeźn ie , u l. W o ln o śe i N r 1 7 , 

sa la N r 1 5 .

W ą b r z e ź n o , d n ia 1 8 m arca 1 9 3 9 r .

( - )  J A N  G Ł Ó W C Z E W S K I , K o m o r n i k .

N u m er  ak t: K m . 1 0 2 0 /3 7 .

O B W I E S Z C Z E N I E

O  L I C Y T A C J I N I E R U C H O M O Ś C I

K o m o r n i k  S ą d u  G r o d z k i e g o  w  W ą b r z e ź n i e ,  

J a n  G ł ó w c z e w s k i ,  m ający  k an cela rię w  W ąb rze 
źn ie u l. T arg ow a N r 5 , n a p o d staw ie a rt. 6 7 6  
i  6 7 9  k . p . c . p o d a je  d o  p u b liczn e j w iad o m o ści, że  
d n i a  1 1  m a j a  1 9 3 9  r . o  g o d z . 9 , 3 0  w  S ą d z i e  G r o d z 

k i m  w  W ą b r z e ź n ie  s a l a  n r  1 2  o d b ę d z i e  s i ę  s p r z e 

d a ż  w  d r o d z e  p u b l i c z n e g o  p r z e t a r g u  n a l e ż ą c e j  d o  

d l u ż n ic z k i A g n i e s z k i G r y z o w e j n i e r u c h o m o ś c i  

m ie j s k i e j ,  p o ł o ż o n e j  w  W ą b r z e ź n ie  p r z y  u l . M a r 

s z a ł k a  P i ł s u d s k i e g o  n r  1 3 , s k ł a d a j ą c e j  s i ę  z  p a r 

c e l i o  o b s z a r z e  0 , 1 3 , 3 3  h a , n a  k t ó r e j s t o i d u m  

m i e s z k a l n y  o  3  k o n d y g n a c j a c h  w r a z  z  z a b u d o w a 

n i a m i  g o s p o d a r c z y m i .
K sięg a h ip o teczn a je s t u rządzo n a i p rzech o 

w y w ana w  S ąd z ie G ro d zk im  w  W ąb rzeźn ie p o d  

n r. W ąb rzeźn o , to m  1 9 , w y k az L . 4 0 3 .
N ie ru ch o m o ść o szacow an a zo s ta ła n a su m ę  

z ł 1 3 .2 0 0 , cena zaś w y w o łan ia w y n o si z ł 9 .9 0 0 ,— .
'P rzy s tęp u jący d o p rze ta rg u o b o w iązan y je s t 

z ło ży ć ręk o jm ię w  w y so k o śc i z ł 1 .3 2 0 ,—  i p rzed 
ło ży ć zezw o len ie n a n ab yc ie n ie ru ch o m o ści o d  
o d n o śn y ch w ład z ad m in istracy jn y ch . ,

R ęk o jm ię n a leży z ło ży ć w g o to w izn ie a .b o  
w tak ich p ap ie rach w arto śc io w y ch b ąd ź k sią 
żeczk ach w k ład k o w y ch in s ty tu cy j, w k tó ry ch  
w o ln o  u m ieszczać fu n d u sze m ało le tn ich . 1 ap ie ry  
w arto śc io w e p rzy ję te b ęd ą w w arto śc i trzech  

czw arty ch  częśc i"cen y g ie łd o w e j.
P rzy  licy tac ji b ęd ą  zach o w an e  u staw o w e  w a. 

ru n k a licy tacy jn e o ile d o d a tk o w y m  p u b liczn y m  
o b w ieszczen iem  n ie b ęd ą p o d an e d o w iad o m o śc i 

w aru n k i o d m ien n e .
P raw a o só b trzec ich  n ie  b ęd ą p rzeszk o d ą d o  

licy tac ji i p rzy sąd zen ia w łasn o śc i n a rzecz n a 
b y w cy  b ez zas trzeżeń , je że li o so b y te  p rzed  ro z 
p o częciem  p rzeta rgu  n ie z ło żą d o w o d u , że w n io 
s ły p o w ó d z tw o o zw o ln ien ie n ie ru ch o m o ści lu b  
je j częśc i o d eg zek u cji i że u zy sk a ły p o stan o 
w ien ie w łaśc iw eg o sądu , n ak azu jące zaw ieszen ie  

•fzek u c ji.
W  c iąg u  o sta tn ich  d w ó ch  ty g o d n i p rzed  licy 

ta c ją w o ln o o g ląd ać n ie ru ch o m o ść w d n i p o 
w szed n ie  o d  g o d z in y  8 d o  1 8 , ak ta  zaś p o stęp o w a
n ia eg zek u cy jn eg o m o żn a p rzeg ląd ać w sąd zie  

g ro d zk im  w W ąb rzeźn ie u l. W o ln o śc i n r 1 7 sa la  

N r 1 5 . —

W ą b r z e ź n o , d n ia 2 2 m arca 1 9 3 9 r .

( )  J A N  G Ł Ó W C Z E W S K I ,  k o m o r n i '

w  „ H o t e l u  D w ó r  W ą b r ż e s k i "

BaKMOMIMnSSaMEBaBEaBBnSHBBGUUMSSHEaSEnSBHBSi

D n ia 5 k w ie tn ia b r zm arł p o k ró tk ich le cz c iężk ich  

c ie rp ien iach w  1 8 w io śn ie ży c ia .

o b y w ’a t e l ś p .

ALFONS RYGIELSKI
st. junak Związku Strzeleckiego z Miewa

Z w iązek S trze leck i s trac ił w  zm arły m  w zo ro w ego i g o r

liw eg o  cz ło n lca -ju n ak a , k tó reg o p am ięć p ozo s tan ie zaw sze ży w a  

w śród sza re j b raci s trze leck ie j

Zarzad i Komenda Powiatu Z. S.
Wąbrzeźno

W ą b r z e ź n o , d n ia 6 k w ie tn ia 1 9 3 9  r .

P o g rzeb  z h o n oram i o rg an izacy jn y m i o d b ęd z ie » ię w  so b o tę 8  k w ie 

tn ia b r. o g o d z. 8 rano  z d o m u ża ło b y  w M lew ie n a  cm en ta rz  w  K ie łb as im e .

I I . ś w i ę t o  W i e l k a n o c y

f>/l/WCJ/VG

K i n o  

d ź w i ę k o w e  

„ S ł o ń c e 4 4

Chcesz w czasie Wielkanocnych Świąt 
mile i przyjemnie spędzić czas wstąp do

«Ofłdt/l»
T am  zab aw isz s ię z w erw ą , h u m o rem  

i d o zn asz d u żo  ró żn y ch  n ie sp o d z ianek .  

D o tań ca p rzy g ry w ać b ęd z ie n o w a —  

o rk ies tra ,W in e ta“ . W  p ro g ram ie n a j

n o w sze sz lag iery o b ecn eg o sezo n u —  

P o czą tek  d an c in g u  o g o d z . 2 C , k o n iec?  

W szy stk ich g o śc i u p rze jm ie zap rasza

G o s p o d a r z

Og ł o s zen ie

aa lUMjych InJómów'

Cena odbiornika „T 31“ stanowi rewelacją

T e r a z  d o s t ę p n a  j e s t  o n a  d l a  w s z y s t k i c h  n a w e t  i t y c h ,  

k t ó r z y  l i c z y ć  m u s z ą  s i ę  z  k a ż d y m  w y d a t k i e m .  O d b i o r 

n i k  „ T 3 1 ”  k u p i ć  m o ż e  k a ż d y ! N a  ż y c z e n i e  s u m a  m o ż e  

b y ć  r o z ł o ż o n a  n a  d o g o d n e  r a t y  m i e s i ę c z n e . O d b io r n i k  

„ T  3 1 “  p r o 

d u k o w a n y  —  

j e s t  w  d w ó c h  

o d m i a n a c h .

ll/rtel Ma |

-ŁTEIEFUNKEH
fiA BATEfUE ZŁ 
NA PPĄD

ZMIENNY ZŁ UbZ

P r z y j a c i e l w  s z c z ę ś c i u

Wyrób Zakładów Polskiej Sp. Akc. Persil" w Bydgoszczy

to m a s z j n a  d o  s z y c ia , h a ftu , en d lo w an ia , m ere*  

żU o w an ia i łd . k u p io n a w e f irm ie „ D e m  H a n d l o w y  

K R I S C H E r t ‘ ‘ , K r a k ó w ,  Z w ie rzy n ieck a 6  W v d z . 1 4 1  

o d z ł 1 5 0  g o tó w k ą lu b  n a  d o g o d n e sp ła ty . N a żąd a -  

n ie w y sy ła s ie o b sze rn e k a ta lo g i i cen n ik i b ezp ła tn ie .

a sezo n  : ro w ery , częśc i zam ien n e ró żn y ch  m arek  

Ceny niskiel!!

i

*

d o  

n  a b y c i a

S k ł a d  r a d i a  1 r o w e r ó w

M a s z y n a
d o p isan ia  w alizk o w a m ały  

R em in g to n  w  b . d o b ry m  s ta 

n ie  n a  sp rzed aż . Z g ł. O g r o 

d o w a  1 2  I  p .

S p r z e d a j e
s ię  o raz  p rzy jm u je  zam ó w ie 

n ie n a r y o y  o b a a d o w e  

^ k a rp ie i lin y , p ó k i zap as  

s ta rczy ,

Z arząd  S aw .G o sp . R y b n eg o  

M aj., i p o cz ta R a k o w lc e

spriedM gsspsdarstws 
p o d m iejsk ie 3 7 m ó rg ży w y  

i m artw y  in w en tarz  zab u d o 

w an ia n o w e . E w en tu a ln ie  

o d sp rzed am  d o m  z  l 1 /^ m o r

g o w y m  o g ro d em  o w o co w y m  

p rzy ty m  6 m ó rg ro li p o d  

o g ro d n ic tw o . W iad o m o śc i 

w  r e d a k c j i

B u r a k i
p as tew n e a p r a e d a .

B r o d e ł ,  Jaw o rze

Z i e m n i a k i
d o  sad zen ia  „A p o lia  M o d ro *  

i „R ó żo w e ” rak o o d p o rn e

—  i k w a lifik o w an e , J ę c z 

m i e ń  i w y k ę  m a  n a  sp rze 

d aż . P r o b o s t w o  W ie lk ie  

R ad o w isk a

O s t r z e g a
s ię i r z e d  k  to n em  sam o ch o *  

d u  o d  p . L e o i s r d a  G r y 

z y ,  d o  k tó reg o  to  sam o ch o 

d u m am j raw o w łasn o śc i.

M . K i  s t r z ę w a
H o te l D w ó r W ąb rzesk i

I
P a m i ę t j

o  P o ż y c z c e  

L o t n i c z e j ! !

KOMUNA KASA OSZCZĘDNOŚCI
WĄBBSXESKtEGO

WĄBRZEŹNO. RYNEK NR 17 

priij/muje subskrypcje na

5 proc Pożyczkę Obrony Przeciwlotniczej
3 proc. Bony Obrony Przeciwlotniczej

N a j t a n ie j ś w i ę t a  s p ę d z i s z  w  k i n i e ,  n a  p r e m i e r a r h  d w ó c h  c z o ł o w y c h  a r c y d z i e ł  f i l m o w y c h .

W  p i e r w s z e  ś w i ę t o  o  g o d z .  5  i 8 . 8 0  W sp a 

n ia ły , żv w io ło w v , f ilm  jw sch o d n u F iim  c  id o w n y  !

T rag ed ia ta jem n icze j m ałżon k i g ro źn eg o , su łtan a  !

R o le g ł. E d w i g e  F e u i l l e r e  —  P i e r e  R i c h a r d  W i l l m

A B O N A M E N T  M I E S I Ę C Z N Y  W Y N O S I :

W  e k s p e d y c j i l u b  a g e n t u r a c h  m i e s ię c z n ie  8 0  g r o s z y  

z  o d n o s z e n i e m  p r z e z p o c z t ę l u b  p o s ł a ń c a  9 5  g r o s z y  

„ G ło s  P o m o r z a * *  w y c h o d z i w  p o n i e d z . , ś r o d y  i p i ą t k i .  

W  w y p a d k a c h  n i e p r z e w i d z i a n y c h , p r z y  w s t r z y m a n i u  

p r z e d s i ę b i o r s t w a , z ł o ż e n i u  p r a c y , p r z e r w a n iu  k o m u n i 

k a c j i , a b o n e n t  n i e  m a  p r a w a  ż ą d a ć  p o z a t e r m in o w y c h  

d o s t a r c z e ń  g a z e t y  l u b  z w r o t u  c e n y  a b o n a m e n t u .

W  1 1 .  i  1 1 1 .  ' ś w i ę t o  o  g o d z .  5  1  8 . S 0  

M o n u m en ta ln e a rcyd z ie ło f ilm o w e  I —  

N ieco d z ien n e , n a jlep sze w id o w isk o  !

W  l o k a lu  w  p i e r w s z e  i d r u g ie  ś w i ę t o  w e s o ł y  D A N C I N G

W  ro i. g . u ro cza A l i c e  F a y e  —  T y r o n e  P o w e r  1 D o n  A m e c h e

W y d aw ca B . S zczu ła— Z ak ład y G raficzn e W ąb rzeźn o  

R e d a k t o r  o d p o w i e d z ia l n y : A le k s a n d e r  L e d w o c h o w s k i ,  

W ą b r z e ź n o  —  u l . B r . P i e r a c k i e g o  l l a .

R e d a k c j a  i a d m i n i s t r a c j a : W ą b r z e ź n o , M i c k i e w ic z a  1 .

R e d a k t o r  p r z y j m u j e  o d  1 0 — 1 2 . — _ N i e  z a m ó w i o n y c h  

r ę k o p i s ó w  r e d a k c j a  n i e  h o n o r u j e  i  n i e  z w r a c a .

T e l . 8 0 . •  P K O . N r  0 4 . 2 5 2 . •  P r z e k a z  r o z r a c h u n k . 1 .

*

C E N Y  O G Ł O S Z E Ń :

W i e r s z  m i l im e t r o w y  ( n a  s t r o n ie  7 - ł a m o w e j ) . 1 0  g r  

n a  s t r o n i e  4 - l a m o w e j  ( w  t e k ś c i e ) . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 3 0  g r

n a  s t r o n i e  p i e r w s z e j  5 0  g r
P r z y  p o w t a r z a n iu  o g ł o s z e ń  —  o d p o w i e d n i r a b a t .
D l a  s p r a w  s p o r n y c h  j e s t  w ł a ś c iw y  s ą d  w  W ą b r z e ź n i e .

Z a  t e r m i n o w y  d r u k  a d m i n i s t r a c j a  n i e  o d p o w i a d a .
Z a  z a s t r z e ż e n i e  m i e j s c a  p o b i e r a  s i ę  2 0  p r o c ,  n a d w y ż k i .

K siążn ica  K o p em  i  k ań sk a  

w  T o ru n iu

w%25c5%2582.Fr


DODAfEK ŚWIĄTECZNY DO „GŁOSU POMORZĄ-
SBJIHGFEDCBA

Ś W IĘ C O N E W IE L K A N O C N E
Opowiadania i pisownia z czasów Zygmunta Augusta

U trzy m u ją s ię p o m ięd zy ro zm aitem i 
n aro d am i ró żn e zw y cza je , k tó ry ch p o 
czątek tru d n o w y śled z ić . O d leg łe j s ta-  
ro ży tn o śc i s ięg a zw y cza j p o w szech n y je 
d y n ie p o m ięd zy n aro dam i s ło w iań sk iem i 
zastaw ian ie s to łów  p o d czas św ią t w ie l
k an o cn y ch ro zm aitem i p o k arm am i. W  
ty m  d n iu i n a ju b o ższy zd o b y w a s ię n a  
k aw ałek  w iep rzo w in y  p rzy n a jm n iej, k ieł 
b asę p lacek i ja ja i m aję tn ie jszy n a o -  
k aza lsze p rzy g o to w an ie ; n iesie je d o  
sw eg o p leb an a , lu b w zy w a g o w  d o m  
w łasn y ab y m u je p o b ło g o sław ił. P o  
n abo żeństw ie o d b y tem  z  ro d z in ą , d o m o w  
n ikam i, z g o śćm i i k ażd y m  w  d o m  p rzy 
b y ły m , d z ie li s ię n a jp rzó d g o sp o d arz  
św ięco n em ja jk iem  ,w śró d ży czeń jak  
n a jlep szeg o zd ro w ia i p o m y śln o śc i p o 
tem  częstu je inn ym i zap asam i.

W śró d  w o jn y , p o żo g ó w  n ie zap o m n ic  
li P o lacy , b ęd ący za N ap o leo n a w  H isz
p an )  i, o ro d z in ny m zw y cza ju i zasta 
w iali św ięco n e , lu b o n ie b ez tru d n o ści 
o b cy k sią .d z je p o św ięca ł, n ie zn a jd u jąc  
p rzep isan eg o n a to o b rząd k u . U g in ają  
s ię i te raz s to ły p o d c iężarem  szy n ek , 
m ięsiw , ja j i p lack ó w , lu b o  n ie  w id ać  ju ż  
d aw n ej o k aza ło śc i. C zasy c iężk ie , n ie  
s tać n am  n a zb y tk i. Z a d aw n y ch czasó w  
sz lach ta zam o żn a  i o b y w ate le m iast w al 
czy ła z so b ą o p ie rw szeń stw o w  p rze 
p y ch u . P ie rw si p an o w ie i u rzęd n icy u -  
częszcza li n a ich b iesiad y i n aw zajem  
ich d o s ieb ie zap raszali. P rzy taczam y  
n a s tw ie rd zen ie  teg o lis t M ik oła ja P szo n  
k i d w o rzan in a H etm an a T arn o w sk ieg o , 
d o żo n y sw ej o p isu jący zastaw ien ie s to 
łu  u  m ieszczan in a i ra jcy  k rak o w sk ieg o ,,, 
M ik o ła ja C h ro b ersk ieg o .

„N ie p o tra fię w y p o w ied z ieć , an i d ać  
o b razu W aszeć se rcem  n a juk o ch ań sza  

S alu siu , jak i tu  ro zg ard jasz  p an u je p o d 
czas św ią t w ielk an ocn y ch Z m artw y ch 
w stan ia P ań sk ieg o ! A  to ż to n ie w i-  
d z ia łech  i n iesły szałech  p o d o b neg o  w  n a-  
szeo h s tro n iech . T u m ieszczan in m o że  
n ab u czy ć s ię , jak p an W o jew o d a b o m a  
też w  co . W n ijd z iesz d o k o m n aty , to ja 
k o b y  d o  sk arb ca . N a śc ian ach  b o g a te o -  
b ic ia , sza fy n ap e łn io n e , a że ś lep ia c i 
o k o . S am a g o sp od ze (p an i d o m u ) w  za- 
u śn icach o d ru b in ów , b ry lan tó w ; p erły  
n a szy j  e j jak g ro ch n a jw ięk szy , a teg o  
n ie p are , a le p ięć, o śm  szn u rk ó w , a jed 
n a w  d ru g ą jak łza . N ie b ęd ę W aszec i 
o p isy w ał o n y ch sza t jed w ab n y ch b o sa 
m a p rzy  p o m o cy  B o sk ie j m asz też jak o - 
teź tak o ż n a s ieb ie co w d ziać . D ziew k i 
p rzy zn am  s ię su m ien n ie W aszec i g d y b y  
D y an y  ch ęd o g ie a p rześliczn e jed na n ad  
d ru g a . S am i m ieszczan ie b o g ac i n a jw ię 
ce j ch o d zą czarn o . O j, g d y b yś W aszeć  
zo b aczy w ała szp in k i! szp ink i u  szy i ty ch  
K rezu só w , a to ż to , P an ie o d p u ść , d y a-  
b e ł im p ien ięd zy n a to d o d aw ać m u si! 
A n o , też b o  o n i h an d le p ro w ad zą z p o ło 
w ą św ia ta, n ie d z iw , aza to  m ało  n iesie?

A le ju ż czas w ielk i, ab y W aszec i o -  
p isa ł, b o c i to b ęd z ie m iłe czy tan ie , a  
B o g iem  s ię zam iłu ję , że w szy stk o  p raw 
d a szczera , co m  w idz ia ł i p o ży w ał n a  
św ięco nem  u Im ci P an a M ik o ła ja C h ro 
b ersk ieg o ra jcy , m ieszczan in a u tsc iw eg o  
p raw d ziw ie, b o i w ie lce tu zn acząceg o , 
b o  n aw et u  k ró la Im ci n ie o so b liw o ść m u  
w id zian y m  b y ć . Z ap ro sił o n  ted y  n a św ię

sk o w e o rzech y , w  czarn e j o p raw ie , a lias  
p ie rśc ien ie u k ry te w  m aśle , k tó ry ch ty l
k o ty le  w id ać b y ło , ile p o trzeb a  n a o k a 
zan ie o czu . T eg o  b aran k a , n a k tó ry m  w eł 
n a m aślan a n ie d o p o zn an ia b y ła o d  
p raw d ziw ej, ro b iła sam a Im ci p an n a A -  
g n ieszk a z ro d z icem  sw o im . P an H etm an  
d łu g o m u s ię p rzy p atry w ał a le co tam  
u n ieg o zn aczą b ry lan ty k ied y sam  ich  
m a p e łn ą ręk o jeść u k arab e li; ty lk o g o  
ro b o ta c ieszy ła że m ało jad ł ty lk o w eń  
p a trza ł i n a Im ci P an n ę A g n ieszk ę . S ta 
ry  k ilk a razy p o p raw ił k arabe lę co zn a 
czy  u  n as, że k o n ten t i p e łen affek tu . —  
D a le j ted y s ta ły  b ań k i sreb rn e w y złaca- 
n e z o c tem  .o liw ą  i cz te ry  k ru źe w ie lk ie ,  
s ta rego m io d u n a tacach sreb rn y ch w y - 
z lacan y ch , o b staw io n e czaram i tak że w y  
z łacan em i. D ale j sreb rn e łó d eczk i z k o n -  
fek tam i ró żn y ch o w o có w , jak ie P an B ó g  
w k ra ju , a to w szy stko sm ażo n e p rzez  
Im ci P . A g n ieszk ę n a je s ień ; b o to ś licz 
n e p ieśc id ełk o p o d o b n e je s t d o p szczó ł
k i, co  zaw czasu  o p a tru je  s ię  n a  w sze lak ie  
p rzyg o d y . S ta ło też w in o w  g ąsio rk ach  
p raw d a szk lan y ch , a le te g ąsio rk i s ta ły  
w  k o szy k ach śreb rn y ch , w y złacan y ch , a  
g łó w k i m iały śru b o w an e w  zaw ó j sreb r
n y , a  szk ło  b ia łe  jak  śn ieg  i g ład k ie j b ar
d zo ro b o ty .

P o m ijam  in n e d ro b n iejsze  rzeczy , aza  
ju ż czas p rzy stąp ić d o n a jw ażn ie jszy ch , 
k tó re i W asze S alu siu  n iem ało so b ie lu 
b u jesz  to  je s t: d o  k o łaczó w , p lack ó w , ja 
jeczn ik ó w  m ączn ik ó w  i B ó g  sp am ię ta ich  
m ian a , ty ch cu d aczk ó w  ro zm aity ch , k tó 
re o k rążały jed en n a jp o w ażn ie jszy k o 
łacz. K o łacz ten b y ł o w ało w y , cy rk u m - 
fe ry n cy i (o b ję to śc i) z o śm  ło k c i, jeże li 
n ie w ięcej: g ru b y  ze d w ie  p ięd ź , a jak eś 
m y ty lko w eśli d o iz :b y to n am  ju ż za-  
p ach n ia ł sw em i p rzy p raw am i. P o b rze 
g ach w k o ło n ieg o s ta ły ró żn e fig u rk i: 
św ięc i d w u n astu  A p o sto łow ie, u d an i jak  
ży w o ; a to w szystk o z c ias ta; Ju d asz  
m n ie b ard zo zab aw ił. P rzy p o m in asz so 
b ie W asze S alu siu o w eg o P an a G ieb a ł-  
to w sk ieg o o w eg o to b ezecn eg o ro z tru - 
ch arza, co m i za m o ją k lacz źreb n ą d a 
w ał ś lep eg o p o d jezk a! a su m ito w ał s ię  
B o g u , że n ie m a żad n eg o d efek tu  i ca ło 
w ał m n ie. T ak u teń k i ru d o w ąs i sza fra-  
n iec . —  W  śro d k u s ta ł Z b aw ic ie l n asz , 
P an Jezu s C h rystus , z ch o rąg iew k ą , a  
n ad N im  u n o sił s ię an io ł n a d ru c iku u  
szab asn ik a izd eb n eg o n iezn aczn ie w  g ó 
rze zaw ieszo n y , aże zd aw ało s ię jak o b y  
lec ia ł p o  n ieb ie , i z g ęb y w y ch o d z iły  m u  
s ło w a: „R esu rrex it s icu t d ix it! A lle lu ja! ’ 
In n e p lack i w y o b rażały  ty lko se z jaw iska  
—  Z ab aw iła m n ie k ąp ie l, b o to b y ł tak i 
jed en p lacek , co m ia ł w  śro d k u sad zaw 
k ę z b ia łeg o m io d u i w y g ląd a ły z n ie j

cen ią Im ci p an a h e tm an a , n aszeg o p an a  
p rincy p a ła z n am y d w o rzan y k ilk o m a, 
p ro sto z w o ty w y  w  k o śc ie le N ajśw . P an  
n y M ary ey , g d z ie m iłośc iw y P an n asz  
n a jjaśn iejszy  k ró l z p rześliczn ą k ró low ą  
sw oją B asią , tak je j zaw d y m ó w i, z ca 
ły m  d w o rem  i p rzed n iejszy m i p an y p o 
b o żn ie w  d z ień p o n ied z ia łk o w y zn a jd o 
w ał s ię ,a ce leb ro w ał M szę św . k siąd z  
P atry cy , w ielk i jak s ły ch faw o ry t n a j-  
m iło śc iw szeg o P an a . Jak  s ię ted y szczę 
ś liw a p rzy  B o źem  b ło g o sław ień stw ie  za 
k o ń czy ła M sza św ię ta , p o jech ał n asz ja ś  
n ie w ie lm o żn y w  sw o je j k aro cy , a m y  
za n im  n a k o ń , p ro sto p rzed d o m  Im ci 
p an a C h ro b ersk ieg o n a u licę B rack ą . 
W eślichm y  d o  w ie lk ie j izb y , tu ż p rzy  b o  
k u p ań sk iem  ,b o też d z iw n ie teg o d n ia  
p e łn y b y ł ła sk aw o śc i i d o b ro c i, b o ć też  
zaw d y m u to trafia s ię , a le też k ied y  
ju ż d o b ry , to b y ś g o W szeć z an io ły  p o 
sad z iła . W  p ro g ach w itan y o d Im o ści 
P an i C h ro bersk ie j p rześliczn y zro b ił je j 
affek t, a có rę ich ro zk w ita jącą jak o by  
p ączek ró ży , Im ci p an n ę A g n ieszk ę n a j
m ile j p o ca ło w ał w  czo ło  i zaraz p o k ręc ił 
w ąsa  i b ły sną ł n a  n ią  o k iem . A n o li o d w ar 
ły  s ię d ru g ie d rw i d ęb o w e  i p erło w ą  m a 
c icą i h eb an em -w y k ład an e , aż tam  ja  
o czy zg u b ił, ch o ć m in n ie n o w in a b o g ac 
tw o w id z ieć; a le że to b y ło u  m ieszcza 
n in a i źech n iew ied z ia ł je szcze , co to  
K rak ó w ! O tóż g d y b y ś W asze! p a trza ła!  
s tó ł o k rąg ły d ęb o w y n a śro d k u , żeb y  
s tu lu d z i k o ło n ieg o w y g o d n ie s iad ło i 
jad ło . O b ru s jed en n a n im  w ielk i, a le  
w  k rzy ż zeszy w an y , tak , że led w ie s ię  
w p atru jąc b ard zo , p o zn ać to . B y ło n a  
n im  co tu  o p o w iad am , b o m  so b ie d o b rze  
k ażd ą rzecz n a p am ięć b ra ł, ab y ch W 'a-  
szec i rze te ln ą  re lacy ę zd ać  m ó g ł. N a sze  
śc iu m isach śreb rn y ch , ro b o ty w sp an ia 
łe j b y ły m ięsiw a w ęd zo n e w iep rzo w e z  
zad . N a d ru g ich  sześc iu b y ło  d w o je p ro 
s ią t o k rąg lu ch n y ch , k iełb asy  n a jm n iej p o  
4 ło k c ie d łu g ie a d z iw n ie p achn ące i k o 
lo ru k ro k o szo w eg o c iem n aw eg o u stro jo 
n e rzęd am i ja j św ięco n y ch  i p isan ek  p o 
m alo w an y ch  w  p rzeró żn e j b arw ie , a le  n a j 
w ięce j n a rak o w e .

M ięsiw o m ia ło  cu d n ą p o w ło k ę z tłu 
szczu w  ró żo w ą b arw ę w p ad a jącą . P o 
m iędzy  tem i m isam i s ta ły  fig u ry z c ias ta  
p rzed n ieg o , w y o b raża jące d z iw n ie żab a  
w n e h is to ry jk i. —  P o n cy u sz P iła t w y j
m o w ał k ie łb asę z k ieszen i M ah o m etow i,  
a w iad o m o , że Ż y d z i i T u rcy  n ie jed zą  
w iep rzo w in y ,w ięc to n a n ich żart b y ł 
p o c ieszn y . N a sam y m  śro d k u s to łu , s ta ł 
d z iw n ie p ięk n y b aran ek z m asła , w ie l
k o śc i n a tu ra ln e j o w ieczk i; a le ja b y ch  
za ca ły s tó ł rad  b y ł w zią ł jem u  o czy , a  
w szak o ż to b y ły d w a b ry lan ty , jak la 

ry b k i i n im fy (b o g iń g i) k ąp iące s ię a K u  
p id (b o żek m iło śc i) s trzela ł d o n ich z  
łu k u ; a le  zam iast w  se rca to  im  b ezecn ik , 
p an ie o d p u ść , m ierzy ł w ś liczn e o czk a , 
k tó re zasłan ia ły so b ie o d w sty d u . R o b o 
ta teg o b y ła b ard zo  sz tu czn a że tak rze 
k ę ; n ic p o d o b neg o n ie zd arzy ło  m i s ię i 
u  w ielk ich  p an ó w .

Z aczęły s ię ted y p o zm ó w ien iu zw y 
czajn y ch  m o d litw , p o ży w ian ia d aru B o 
żeg o . —  Im ć P an H etm an , b ard zo jak  
w y żej p o w iedz ia łem , o ch o czy , p ro sił, 
ab y m u w o ln o b y ło g o sp o darzy ć so b ie  
p o d łu g w o li. —  Jad ł w szystk ieg o p o tro  
ch u i n ap ił s ię m io d u ; w in a n ie ch c ia ł 
m ó w iąc : ,B o d a jśm y g o n ie zn a li; d u żo  
n am  szk o d zi ten tru n ek” . Z ap ło m ien ił  
s ię n a te s ło w a Im ci P an C h ro b ersk i, b o  
m u d a ł p o zn ać, że zb y tek  n ie ch lu b ą d la  
n as, a i sp raw ied liw ie. —  P o tem Im ci 
P an H etm an  p o d a ł św ięco n eg o  ja jk a k aż  
d em u , zacząw szy b ez o g ró d k i o d Im ci 
P an n y  A g n ieszk i, k tó ra  s ię tak że zaczer 
w ien ia i p o d z ięk ę zro b iw szy sk ro m n ą, 
z jad ła .

M y , jak s ię W asze d o ro zu m iesz cze-  
k a lich m y z w ielk ą esty m ą (szacu n k iem ), 
aż Im ci P an H etm an  p o zw oli n am  p rzy 
b liży ć s ię b liże j d o s to łu , co też n astą 
p iło , b o n ied łu g o rzek ł: „U ży w ajc ie  
W aszm o ść P an o w ie h o jn o ści g o sp o d arza  
a sk ro m n ie i h o n este (u czc iw ie ) ; sam  
zaś p o k ło n iw szy s ię i zn o w u P an n ę A - 
g n ieszk ę p o ca ło w aw szy  w  czo ło i p o w ie 
d z iaw szy je j: żeb y sw o je w d zięczn e li
ca u k ry w ała p rzed k ró lem  Im ci, p o żeg 
n a ł w szy stk ich  ła sk aw ie i p o jech a ł n a x a  
m ek . T u m y d o p ie ro zaczę lich m y rep e-  
to w ać (p o w tarzać), co d a j B o że .M ió d  
i k o łacz  n a jg orze j trzeszcza ł. Z ap o m n ia 
łem  W aszec i p o w ied z ieć , że w  n im  b y ło  
se ra ze trzy k am ien ie , m io d u ty leż i in 
n y ch  p rzy p raw  n ie liczę , d z iw n ie sm acz 
n y .

P an Ś w ie ty ck i tak jad ł że s ię led w ie  
n ie d aw ił.

A ż też p rzy sz ły żak i z o racy am i, B o  
że o d p u ść p e łn em i b an ia lu k , że ich ze- 
s łu ch ać n ie m o źo n o , k tó re im  k sięża D o 
m in ik an ie n ab azg ra li. G ło d o m o ry te s tra  
sz liw ie s ię o b lizy w ały a le też n ie n a su 
ch o o d esz li. K ażd y z n ich d o stał p o ca-  
y m  b o ch n ie ch leb a, p o g arn u szku p raś-  

n eg o m iod u p o k aw ałk u p lu s m in u s  
(m n ie j w ięce j) p ó łło k c io w y m  w ęd zo n e j, 
tw ard ej k ie łb asy  z g o rczy cą ; p o  sk ro m ie  
u d zca w iep rzo w eg o , o p iep rzo n e jak B ó g  
p rzy k aza ł. P an O ciesk i K azim ierz śm ia ł 
s ię jak o p ę tan y z jed n ego p ach o lik a co  
b y ł p rzeb ran y za P iła ta , m ia ł b ro d ę z  
k o n o p i, a b rw ie n ad o czym a ze m ch u  
b rzo zo w eg o . P an M ileck i p o w in o w ał Im  
c i P an a H etm an a , że m iasto  n a św ięco n e  
to n a Im ci P . A g n ieszk ę w ie lk i m ark  
ś lad u  je Im ci P an a H etm an a żeb y  tak  w e  
w szy stk im !

W  o tw arto śc i, szczero śc i, affek c ie  
s ta ro p o lsk im , o d b y liśm y tę n a ch w ale  
o p a trzn o śc i P an a B o g a k a to lick ą b iesia 
d ę ; k ażd y  p o ży ł, co  ch c ia ł; n ik t n ie za la ł  
a le  p rzy  w eso łem  A lle lu ja! ro zesz lich m y  
s ię i d o siad łszy  d o ń  w  im ię B o że ru szy -  
lim  n a  zam ek , g d z ie  b y ła  rad o ść ze zm art 
w y ch w stan ia  P ań sk ieg o ; w szy scy  d w o rza  
n ie Im ci k ró la i P an ó w  p o sp ó ln ie w  d o l
n y ch izb ach p ili i jed li, a p am ię tając n a  
u ro czy sto ść św ię ta B o żeg o , zb y tk u  s trze 

b li'* .
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Zmartwychwstał!

o ayngas proszę
Je ś li w ię k sz o ść z w y c z a jó w  s ta ro 

p o lsk ic h p o c z ą tk a m i s ię g a n a w e t p o z a  
o k re s p iśm ie n n ic tw a p o lsk ie g o , a ja k  
p o w ia d a K ito w ic z „ d a tu je s ię z c z a 
só w je ro z o lim sk ic h , k ie d y w ie rn i, 
sk u p ie n i n a u lic a ch ro z m a w ia ją c o  
Z m a rtw y c h w sta n iu C h ry s tu sa ro z p ra 
sz a n i b y li p rz y p o m o c y w o d y p rz e z  
ż y d ó w ". W e d łu g in n e j w e rsji śm ig u s  
p o c h o d z i z c z a só w  p rz y ję c ia c h rz eśc i
ja ń s tw a p rz e z P o lsk ę . W ó w c z a s to  
d la o c h rz c z e n ia w ie lk ic h  rz e sz , w p ę 
d z o n o  je d o  w o d y .

P o c z ą te k śm ig u su je s t je sz c z e d a l
sz y . B irm a n o w ie w  In d ja c h W sc h o d 
n ic h . o b c h o d z ą c w  k w ie tn iu trz y d n io 
w e św ię to n o w o ro c z n e , m ie li z w y c z a j 
o b le w a n ia s ię w o d ą n a z n a k o c z y sz 
c z e n ia z g rz e ch ó w  s ta re g o ro k u . L a li 
w ó w c z a s w o d ę z o k ie n i d a c h ó w n a  
g ło w y p rz e c h o d z ą c y c h u lic a m i lu d z i.

W  P o lsc e w  d ru g im  d n iu W ie lk a 
n o c y p a ro b c y w ie jsc y o b le w a ją p rz y  
s tu d n ia c h u ła p a n e d z ie w c z ę ta k u b ła 
m i z im n e j w o d y , a  c z ę s to  n a w e t w rz u 
c a ją je w p ro s t d o  rz e k i.

W  z ie m i k u ja w sk ie j b y ł z w y c z a j, 
ż e c h ło p a k  w  d n iu  ty m , ja k  m ó w i Z . 
G lo g e r „ w la z ł n a d a c h k a rcz m y w io 
sk o w e j z m ie d n ic ą w  rę k u i p o b rz ę - 

Najpiękniejsze pisanki 

wielkanocne
Z o b rz ę d a m i w ie lk a n o c n e m i łą c z y ’s ta łesc i c h w ie jn o sc  n a ro d u  p o lsk ie g o  

s ię n ie ro ze rw a ln ie k o lo ro w an ie .
P o c h o d z e n ie ic h w  P o lsc e je s t ta k  o d - ' 
le g łe , ta k ą m g łą ta je m n ic y  o w ia n e , ż e

ja kw y św ie tlić to d z is ia j, p o d o b n ie  
z w y c z a j d y n g u su je s t w p ro s t n ie p o 
d o b ie ń s tw e m .

Ju ż w  w ie k u X III b isk u p  k ra k o w 
sk i W in c e n ty K a d łu b e k , g a n ią c n ie -  

k u ją c w  je j d n o  o b w o ły w a ł d z ie w k i, 
k tó re b ę d ą o b le w a n e i z a p o w ia d a ł, ile  
d la k tó re j p o trze b a b ę d z ie d o  je j sz o 
ro w a n ia w o z ó w p ia sk u , p e rz u n a  
w ie c h c ie , g ra c d o sk ro b a n ia , ile k u 
b łó w  w o d y i m y d ła " . B y ło to z w ią z a 
n e z w ie lk o p o s tn ą p o k u tą , p o łą c zo n ą  
n ie g d y ś z z a n ie d b an ie m  c ie le sn e m .

M a z o w sz a n ie o d ró ż n ia ją d y n g u s  
o d śm ig u su . D y n g u s je s t ro d z a je m  
„ sz o p k i" c z y  „ g w ia z d y " w ie lk a n o c n e j. 
W ie jsc y c h ło p cy p o d c z a s d ru g ie g o  
d n ia  W ie lk ie jn o c y c n o d z ą  o d  c h a ty  d o  
c h a ty , śp ie w a ją c a lle lu ja . Z a o trz y 
m a n e d a tk i w y p ra w ia ją so b ie h u c z n ą  
b ie s ia d ę . W śró d p io se n e k d y n g u so 
w y c h z n a n a  je s t n p . ta k a :

Ja male dziecię 
jako mnie widzicie, 
palmę ro ręku noszę, 
i o dyngus proszę.

D y n g u s z a te m  je s t tu ta j d a tk ie m , 
ja k im  g o sp o d a rz o b d a ro w u je m ło d o 
c ia n y c h śp ie w a k ó w . Ś m ig u s z a ś je s t 
o b le w an ie m  w o d ą d z ie w c z ą t p rz e z  
c h ło p c ó w  w  d ru g im  d n iu  W ie lk an o c y , 
a  c h ło p c ó w  p rz e z  d z ie w c z ę ta  w  trze c im  
d n iu .

ja jJp o d a je w  k ro n ic e w z m ia n k ę , ż e P o la -  
‘c y z a w sz e b a w ili s ię z e sw y m i p a n a 
m i, ja k  z „ m a lo w a n e m i ja jk a m i“ . T łu 
c z e n ie z a ś ja j b y ło ro z p o w sz e c h n io n e  
ta k w  c a łe j P o lsc e , ja k i n a R u si. —  
N a js ta rsze w z m ia n k i d o ty c z ą c e m a lo 
w a n y c h ja j z n a jd u je m y w d z ie ła ch  
s ta ro ż y tn y c h k la sy k ó w  ja k : O w id ju -  
sz a , P lin ju sz a i Ju v e n a la .

B a rw ie n iem  ja j o d d a w ie n d a w 
n a z a jm o w a ł s ię p rz ed e w sz y sfk iem  
lu d p o lsk i, d o c h o d z ąc w m a lo w a n iu  
d o w y so k ie g o a rty z m u . Z a le ż n ie o d  
sp o so b u w y k o n y w a n ia ry su n k u z a le 
ż a ły ic h n a z w y . Ja ja w y k o n y w an e  
w  je d n y m  k o lo rz e , g o to w a n e w  p e w 
n y m  b a rw n ik u , w  g w a rz e lu d o w e j,  
n o sz ą n a z w ę m a lo w an e k , k ra sz a n e k ,  
rz a d z ie j b y c z k ó w . N a je d n o s ta jn e m  
tle w y sk ro b u ją c z ę s to w ie śn iac y ig łą  
lu b sz p ilk ą d e se ń  —  ja jk a ta k ie z w ą  
s ię w ó w cz a s sk ro b an k a m i lu b ry so -

1‘ozdzwonily się dzwony i 

jak w polu nad miedzą skowronki, 

jak te w gajach ptaszyny radosne, 

że Bóg zesłał na ziemię już wiosnę!

i

z tem słonkiem, co lody pokruszy,

i z tem kwieciem, co łąki wymości, 

w nas także — jak w sercu, tak w duszy 

ta wiosenka napewuo zagości!...

I

a

odrodzą się ludzie śród globu 

przez braterstwo i z fałszu obmyci

Ten, który zwycięsko wstał z grobu, 

błogosławić im będzie przez życie. 

Edward Kłoniecki.

w a n k a m i. Je ś li d e se ń je s t ró ż n o b a r
w n y , o trz y m a n y  p rz e z  o d s ła n ia n ie  p o 
k ry te g o w o sk ie m  ja jk a i g o to w an e g o  
n a s tę p n ie w  ró żn y c h b a rw n ik a c h —  
o trz y m a m y  p isa n k ę .

B a rw ie n ie ja j o d b y w a s ię sp o so 
b e m  p ry m ity w n y m . L u d p o lsk i u ż y 
w a d o  te g o ś ro d k ó w  p rz e z s ie b ie w y 
n a le z io n y c h , w ła sn y ch , n a jc z ę śc ie j  
b a rw n ik ó w ro ś lin n y ch . N a p rz y k ła d  
n a k o lo r ż ó łty  b a rw i s ię ja ja , g o tu ją c  
je  w  o d w a rz e  z  łu p in  c e b u li. N a  b ro n -  
z o w y  p rz e z m o c z e n ie w  w o d z ie , s to ją 
c e j w  w y d rąż o n y m  p n iu d ę b o w y m .  
C h c ąc o trz y m ać k o lo r f io le to w y g o 
tu je s ię ja ja w  lis tk a c h k w ia tu  c ie m 
n e j m a lw y . Z k o tk ó w  o s ik i, p o łą c z o 
n y c h z a łu n em , lu b z je m io ły , c z y  
m ło d e g o ż y ta p ro d u k u ją w ie śn iac y  
p ię k n y ja sn o  - z ie lo n y b a rw n ik , a Z p .—  ----- (
o lc h o w e j k o ry  je d n o litą c z e rń . G ó ra le ró w n ie ż  in n e  c z ę śc i sy n a g o g i b y  ły  u a r-  
ta trza ń sc y  k ra sz ą ja ja n a p ię k n y p o - 'd z o  b o g a to  o z d o b io n e . W sro d  ru m  z n a -  
m a rań c z o w y k o lo r o trz y m u ją c g o z le z io n o  w ie lk i b lo k  k a m ie n n y ^ n a  k to -  
w ic z e sn y c h k w ia tó w  w io se n n y c h  k ro 
k u só w .

W  n ie k tó ry c h  m ie jsc o w o śc ia c h  
P o lsk i sp o ty k a s ię ta k  p ię k n ie w y k o 
n a n e p isa n k i, ż e są to n a p ra w d ę  o k a 
z y lu d o w e g o a rty z m u , m a ją c e z a  
w z ó r p rz y ro d ę , n ie w y c z e rp a n ą p o d  
w z g lę d em te m a tó w w ry su n k o w e j 
s ty liz a c ji.

W ohsis utMisljtli świsl wiboiDKli ■
PamlQtajcle 6 tych przez los pokrzywdzonych 

— bezrobotnych. Dzielcie sie z nimi by I oni 

odczuli radość tego wielkiego święta zmar

twychwstania.

Tam gdzie Chrystus kazał
W  ż a d n y m  k ra ju  b a d a n ie  s ta ro ż y t

n o śc i n ic je s t ta k  g o rliw ie u p ra w ia n e ,  
ja k  w  P a le sty n ie . P rac u je ta m  1 1 ró ż 
n y c h  e k sp e d y c y j, w y sła n y c h p rz e z 7  
ro z m aity c h  p a ń s tw . O d  m ie jsc o w o śc i 
D a n  n a p ó łn o c y  a ż d o  B e rse b a n a p o 
łu d n iu  s ły sz y  s ię  ty lk o  u d e rz e n ia k ilo 
fó w , p rz y  p o m o cy  k tó ry c h  a rch e o lo g o 
w ie  w y d o b y w a ją  re sz tk i z a b y tk ó w  d a 
w n y c h  c y w iliz a cy j, k tó re rz u c a ją c ie 
k a w e św ia tło  n a h is to rję te g o  k ra ju i 
są  z n a k o m ite m i o b ja śn ie n ia m i d la  z ro 
z u m ie n ia  P ism a  Ś w ię teg o .

S z c z e g ó ln y in te re s p rz e d s ta w ia ją  
p ra c e , p rz e d s ię b ra n e o b e c n ie w  K a fa r-  
n a u m . P rz e sz ło  ju ż 1 9 0 0 la t sp ie ra n o  
s ię  o  to , g d z ie le ż a ło w a ż n e  to  m ia s to . 
D o ty c h c z a s n ie z d a w an o  so b ie z te g o  
sp ra w y .

N a p o d s taw ie w y k o p alisk w te j 
o s ta tn ie j m ie jsc o w o śc i, d o k o n a n y ch  
p rz e z a rc h e o lo g a d -ra O rffa li, u c z e n i 

.p rz y ję li z a z u p e łn ie p ra w d o p o d o b n e , 
jż e ta m  w ła śn ie le ż a ło s ta re K a fa rn a - 
u m . D r. O rffa li, k tó ry  w ła śn ie n ie d a 
w n o s tra c ił ż y c ie w sk u te k w y p a d k u  

’a u to m o b ilo w e g o , b y ł re k to re m  sz k o ły  
fran c isz k a ń sk ie j d la a rc h e o lo g ic z n y c h  
b a d a ń  i p re z y d en te m  to w a rzy s tw a o r
ie n ta ln e g o w P a le s ty n ie . Z b a d ał o n  
d o k ła d n ie  w sp o m n ia n e  ru in y  i z n a la z ł  
re sz tk i b u d o w li z I w ie k u  w  rz y m sk o -  
k o ry n c k im  s ty lu ; w ie lu u c z o n y c h u -  
w a ż a tę sy n a g o g ę z a o w ą w k tó re j 
C h ry s tu s w e d łu g o p o w ia d a ń E w a u - 
g e lji g ło s ił k a z a n ia . —  P o ło ż en ie k a 
m ie n i w sk a z u je , ż e sy n a g o g a z o sr .d a  
z b u rz o n a w sk u te k trz ę s ie n ia z ie m i.

B y ła o n a w z n ie s io n a p rz e w a ż n ie z  
w a p ie n ia , p o d o b n e g o d o m a rm u ru o  
d łu g o śc i 7 5 s tó p , a 5 4 sz e ro k o śc i; z e 
w n ę trz n e śc ia n y b y ły z b u d o w a n e z  
b a rd z o w ie lk ic h b lo k ó w  k a m ie n n y cn .  
P o łu d n io w a s tro n a , z w ró co n a k u je 
z io ro w i, m ia ła trz y w e jśc ia . C o k o ły  
k o lu m n je sz c z e s ię z a c h o w a ły , ja k  
k o lw iek sa m e k o lu m n y u p a d ły , b y ły  
o n e o z d o b io n e p ię k n e m i k a p ite la m i, 

ry m  w y ry te je s t n a c z y n ie  p e łn e m a n 
n y . N a in n y m k a m ie n iu w id z im y  
w sp a n ia łe o rn a m e n ty , ż y d o w sk ie  sy m 
b o le , ja k św ie cz n ik s ie c im io ra m ien n y .  
w in n e g ro n o , ja b łk o  g ra n a tu i t. d . —  
Z d a je s ię , ż e w sz y s tk ie k a m ie n ie te j 
św ią ty n i z a c h o w a ły  s ię ta k , ż e n ie b ę 
d z ie tru d n ą rz e c z ą , o d b u d o w a ć sy n a 
g o g ę sp o w ro te m .



DODATEK ŚWIĄTECZNY DO „GŁOSU POMORZA''ZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA

D zień  Z m artw ychw stania ! ®  jj^ i? N iB lk ieiB U O lJM ltai Slilj 
nad Polsk im  M orzem Pam iętna to była chw ila kiedy do  I M ęczeńska śm ierć ks. prałata B  

Polsk i nadeszła bolesna w ieść, że w  jk iew icza nie była bynajm niej jak : 
W ielką Sobotę 1923 roku zam ordow a. zw ykłym epizodem z dziejów m is 
ny został przez bolszew ików  w w ię- [ narstw a, było  to rozpoczęciem  olbrz  

. . . . - - zien iu m oskiew skim niezapom niany m iej uw ertury do w ojny , którą b(
.udow ej na K aszubach ogrom nie spędza  ją rybacy w  dom u, popołudniu k s p ra ła t K onstan ty B udkiew icz. ’ szew izm  w ypow edział całem u Św in;

, O druchow e oburzen ie spoleczeń-j I ciekaw a rzecz, że chociaż w  R o?  
„ stw a, połączono z uw ielbieniem dla bolszew ick iej zam ordow ano prz. 

bohatersk iego kapłana na w ieść o je-[tym , ty le niew innych ofiar, ale dopić
[ go egzekucji w yraziło się w ów czas ro zam ordow anie ks. prałata B udki' 

nie ty lko w  m asow ych pro testach , ale w ieża i straszliw e przejścia ks. arc\ 
rów nież  w  szeregu  pro testach , pow zię-1  biskupa C ieplaka w  w ięzien iach bo! 
tych przez liczne insty tucje i w ładze. ; 
celem godnego uczczenia pam ięci te 
go w ielk iego  kapłana m ęczennika.

B yło to na początku m arca 1923 r. 
kiedy  ks arcybiskup  C ieplak i ks. pra 
ła t B udkiew icz zostali razem  z innym i 

[księżm i uw ięzien i, oddani pod sąd i 
skazani na śm ierć za zw alczanie w ro- 1 
gich K ościo łow i kato lick iem u zarzą- niety lko całem u chrześcijaństw u. --  
dzeń 'w ładz św ieck ich . K s. arcybisku- Przez długie la ta pracy pastersk i?j 
pow i C ieplakow i karę zam ieniono na położył tak w ielk ie zasług i dla Polsk i. 
10 la t w ięzien ia, najb liższy jednak że pam ięć po nim  nie m oże zagasnąć, 
w spółpracow nik arcybiskupa ks. pra- A 1 ' ’ ’ * n
la t B udkiew icz został dnia 51 m arca  
tego roku zam ordow any przez bolsze 
w ików . Po długich to rtu rach  w ięzien 
nych , w  chw ili, gdy  w yprow adzano  go  
z celi, poleg ł rażony  kulą w  ty ł głow y, [log ii w  R osji, ofiara z krw i przelanej 
N iezapom niany ks. prałat B udkiew icz m ęczeńsko w  M oskw ie w  roku 1923  

opadł na posterunku , jako ofiara fana- K ośció ł i O jczyznę."  
tyzm u  antypolsk iego i antyrełig ijnego  
w  R osji.

'A dziedzin ie poznania obrzędow o- je uroczysty nastró j. Pierw sze św ięto z fen i 
cC l i
zasłuży ł się Insty tu t B ałtyck i w  T oru , ty lko idą najczęściej na nieszpory .
niu . a w ynik i tych badań  dają dziś bo- D rugie św ięto posiada charak ter  
gaty m ateriał prasie do artykułów  z  [w ięcej zabaw ow y. Po nabożeństw ie  
okazji różnych św iąt kościelnych , a w rybacy zakupiw szy ćw iartkę piw a, 
tym  w ypadku  W ilkiejnocy . | zbierają się w dom u szypra (m istrza

-zew ick ich —  w yw ołały pow szechm  
i oburzen ie ludów . T e dw ie postacie  
[dopiero  z niezliczonych  w  księdze m ę  
[czeństw a zatargały duszą narodów , —  
budziły pro testy całego św iata i w v  
w ołały bunt pow szechny i okrzyk dn  
w ałk i z przem ocą czerw onych carów .

K s. prałat B udkiew icz zasłuży ł się

N a znak ie j nam ieci inż sto i w W ar
szaw ie  pom nik ks. B udkiew icza w koś
ciele św . A nny, ufnndow anv ze sk ła 
dek narodu z napisem : ..Śp . K s. Prałat 
B udkiew icz sym bol polsk iei m arivro-

Kraszanki

Przygotow ania do godnego św ięce
nia Z m artw ychw stan ia Pańskiego roz- 
cpczyna  ją się na K aszubach już na ty 
dzień naprzód . Początk iem  obrzędów  
w ielkanocnych  jest kw ietna niedziela .  
Z w yczaje w  tym  dniu w iele różn ią się  
od zw yczajów  w  innych stronach  Pol
sk i. G ów ne nabożeństw o obrzędow e  
rozpoczyna się w W ielk i C zw artek  
C hłopcy skupiw szy się w grom adę, 
obchodzą aż do rezurekcji po trzy ra 
zy kośció ł dookoła ze śp iew em , nastę
pnie przem ierzają w ioskę w zdłuż i 
w szerz, klekocąc kołatkam i. T ym  spo  
sobem przypom inają o zbliżan iu się  
radosnej chw ili Z m artw ychw stan ia i 
naw ołu ją do m odlitw y. L ud w zam ian  
w ynosi im  poczęstunek  w  postaci ja j, 
kiełbasy i chleba.

W ielk i Piatel< przeznaczony jest na  
ostatn ie porządki dom ow e, ale już w

Z obrzędam i w ielkanocnym i łączy  (k lasyków  jak : O w idiusza, Plin iusza i 
się nierozerw aln ie m alow anie ja j. Po-1  Juvenala. 
chodzenie ich w  Polsce jest tak odle 
gle, taką m głą ta jem nicy ow iane, że  
w yśw ietlić do dzisiaj, podobnie jak  
zw yczaj „dyngusu" jest w prost niepo 
dobieństw em .

Już w  w ieku X III biskup krakow 
sk i W incenty K adłubek , ganiąc nie
stałość i chw iejność narodu polsk iego , 
podaje w  kronice w zm iankę, że Pola
cy zaw sze baw ią się ze sw ym i pana 
m i, jak z „m alow anym i ja jkam i". —  
T łuczenie zaś ja jek  było rozpow szech 
nione tak w  całej Polsce jak i na R usi. 
N ajstarsze w zm ianki, dotyczące m alo 
w anych ja j. znajdu jem y w dziełach

W  X V II w ieku nad kw estią m alo 
w ania ja j zastanaw iali się naw et u-  
czeni, pozostaw iając pow ażne na ten  
tem at trak taty i rozpraw y.

B arw ien iem  ja j od daw ien daw na  
zajm ow ał się przede w szystk im lud  
polsk i, dochodząc w m alow aniu do  
w ysokiego poziom u artystycznego —  
Z ależn ie od sposobu w ykonania ry 
sunku , zależały ich nazw y. Jaja, w y 
konane w  jednym  kolorze, gotow ane w  
pew nym barw niku , w gw arze ludo 
w ej, noszą nazw y m alow anek, pisa 
nek , kraszanek , rzadziej byczków . N a  
jednostajnym tle w yskrobują często  
w ieśniacy ig łą lub szp ilką deseń —  
ja jka tak ie zw ą się w ów czas skroban 
kam i, pisankam i lub rysow ankam i. —  
Jeśli deseń jest różnobarw ny, otrzy 
m any przez odsłan ian ie pokry tego w o 
sk iem  ja jka i gotow anego następnie w  
różnych barw nikach — otrzym am y  
pisankę kraszankę.

B arw ien ie ja j odbyw a się sposo 
bem prym ityw nym . L ud Polsk i uży 
w a do tego środków  przez sieb ie w y 
nalezionych , w łasnych , najczęściej 
barw ników  roślinnych .

N a przykład na kolor żółty barw i 
się ja ja , gotu jąc je w  odw arze z łup in  
cebuli, lub kory dzikiej jab łonki. N a  
brązow y przez m oczenie w w odzie  

.sto jącej w w ydrążonym pniu dębo-  
w ym . C hcąc otrzym ać kolor fio leto- 

-----  ..  lw y, gotuje się ja ja w liściach kw iatu  
Straż na kato lików  i ew angelików . U czucia ! chorągw ie kościelne, jeździec następ- ciem nej m alw y. Z kotków osik i, polą- 

 siln iej przejaw ia-1  nej pary trzym a w izerunek Z m ar- czonych z ałunem , lub z jem io ły , czy
ją się w śród ludności kato lick iej, któ- tw ychw stałego Z baw iciela z chorą- .m łodego żyta produkują w ieśn iacy  
ra niechętn ie zrzuca stró j prao jców  i giew ką, a w szyscy pozostali m ająlp iękny jasno - zielony barw nik , a z 
gorliw iej uczestn iczy  w  pracy  nad od- krzyże. [o lchow ej kory , czy m łodych liści czar-
rodzenm m  narodow ym . Procesja przy odgłosie dzw onów nego klonu nieprzen ikn ioną jednolitą

U m iłow anie tradycji spostrzec kościelnych , udaje sic do sąsiedniego czerń . C ' ' ’
m ożna w śród Ł użyczan na każdym . kościo ła śp iew ając hym n o Z m ar- na piękny pom arańczow y .............

tw ychw stan iu Pańskim . Z nalazłszy się trzym ując go z rosnących na halach  
na m iejscu jeźdźcy okrążają po  trzy , górsk ich w iosennnych krokusów , 
kroć kośció ł w itan i odgłosem dzw o 
nów  notem  ty leż razy okrążają głów 
ny plac w ioski. N astępnie w ypoczy 
nek , podczas którego sasiedzi trak tu ją  
gości przysm akam i św iątecznym i. —  
W krótce goście znów  dosiadają koni i 
udają się na cm entarz, a okrążyw szy  
go po  trzykroć i odm ów ieniu  ..Pozdro 
w ienie A nielsk ie" w racają do sw ojej 
w si. Sa to zatem  pobożne odw iedziny  
sąsiedzkie, budujące i w zm acniające  
uczucia relig ijne i stosunki przy jazne  
w śród  naszych braci Serbów  —  Ł uży 
czan . —  c

sp ław niczego) na libację. N a kaszu-  
bach znany jest także, podobnie jak  
w  całej Polsce  t. zw . „dyngus"  polega 
jący  na  w zajem nym  oblew aniu  się  w o  
dą przez  m łodzież.

libację. N a kaszu-

W ielkanoc w śród  braci naszych  
na L użycach

Ł użyczanie, szczep słow iańsk i, ży_ | rozpoczęcia procesji. W ów czas gro-  
jący do dziś dnia w gran icach N ie- m adzi się przed kościo łem  grupa jeż- 
m ieć, pospolicie przez N iem ców W en- 
darn i zw ani, siebie sam ych nazyw ają  
Serbam i, ziem ię zaś ojczystą zow ią  
Ł użycą.

T ysiąc la t już pozostają pod  pano 
w aniem  germ ańskiem , jednak nie za- 

! i narodow ości, przechow ują z  
W niek tórych w ielką m iłością język, tradycię, a po-

dźców  param i. K onie  są św ietn ie przy 
stro jone. Ich ufryzow ane grzyw y i 
ogony, ich łby i uzdy są ozdobione  
różnobarw nym i w stęgam i i kw iatam i, 
na nieb iesk ich lub czerw onych cza
prakach  siodeł w idnieje w yhaftow any  
B aranek z chorąg iew ką.

Jeźdźcy przyw dziew ają w ysokie  
cylindry , surduty i długie buty z cho-

W . Sobole m odłą się K aszubi przed  , frac 'li
G robem C hrystusa. (  « H v-
koscio łach Pom orza G roby Pańskie niekąd i stró j narodow y. Pod ^ ’Z glę- ~
w ykazują naw et bogatą pom ysłow ość  i dem  w yznania Ł użyczanie dzielą się lew am i. Pierw sze dw ie pary  trzym ają  
i nieprzeciętny zm ysł piękna. i ' T T • 1 1 ■ ’ ' • ’ • - ’ • ■
nełnią najczęściej ezłokow ie Z w iązku patrio tyczne iedna 1 
Pow sf» '«ów  łub  Sokoli.

W  W ielką Sobotę w niek tórych  
dom ach m . in . w  Jastarn i dochow ał się  
obrzęd w ypędzania żuru za gran icę  
w si. M a to sym bolizow ać zakończenie  
postu . C zyniąc to chłoney o północy  
nrzy m uzyce i grom kich okrzykach . 
D ziew częta zaś śp ieszą o północy do  
potoków i staw ów  z w iarą że spotka 
ny po drodze m ężczyzna bedzie m ę 
żem . W ierzą też że obm yw anie sie w o 
dą o te j porze leczy różne choroby i 
doleg liw ości.

Piln ie lud kaszubsk i przestrzega  
aby w W ielką N iedzielę rów no ze  
w schodem  słońca pójść do kościo ła na  
rezurekcję . Z abobonni spoglądają na  
niebo  pragnąc ujrzeć cień nad słoń 
cem . B aranka B ożego . D zieci zabiera 
ją do kościo ła m ałe dzw oneczki, któ 
rym i podczas procesji dzw onią, co da-

tradveji
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kroku, zw łaszcza podczas obchodów  
św iątecznych i uroczystości rodzin 
nych . T ak np. Ł użyczanie —  kato licy  
od  w ieków  przechow ują zw yczaj kon 
nych procesy} w ielkanocnych, które  
odbyw ają sic ściśle w edług zostaw io 
nego przez otców cerem oniału . Pro- 
cesią taka odbyw a się w  każdej pa 
rafii. —

L udność przygotow uje sie do niej 
już w  W ielk i Piątek , zaplatając grzy 
w y koniom  słom a, grom adząc w stęg i 
różnobarw ne i inne potrzebne przy-  
bory .

W  pierw sze św ięto około godz. 
1-szej dzw ony kościelne  dają znak  do

spostrzec kościelnych , udaje sic do sąsiedniego czerń . G órale ta trzańscy kraszą ja ja  
। o Z m ar- na piękny pom arańczow y kolor, o-

W  niek tórych  m iejscow ościach Pol
sk i spotyka się tak pięknie w ykonane  
pisanki, że są to napraw dę okazy lu 
dow ego artyzm u, m ające za w zór  
przyrodę, niew yczerpaną pod w zglę 
dem tem atów w rysunkow ej sty liza
cji.



Jeżeli K atarzyna w yjdzie razem  
z J^  jrm ardem , podejdzie do nich , 

k gdyby spo tkał ich przypad-  
ii'.em . * Jeżeli K atarzyna w yjdzie  
y m ?, podejdzie i zaataku je ją na- 
r  ’  *  o ii  ni  i 3  ę  l

K atarzyna  w yszła  sam a.
R illes m iał czas zastanow ić się  

w trakcie oczek iw ania . P ierw - 
.szym  odruchem  jego niecierp liw o
ści i gniew u zarazem  była chęć co- 
fn ięćia pierw szego  postanow ien ia . 
Jeszcze dziś rano byłby , gdyby  
.. o: m ard o to p  ip rosił, rzucił tę  
m raw ę; w  gruncie rzeczy spraw ue-  
(.ii-.v . 'ć nie m iała nic do w ygran ia  
v . t\- n r dzinnym dram acie . A  
C i i cs : i d ść rozsądny , by zgo- 
( zić się na opuszczen ie przedsta- 
■ -o nia po drug im  akcie i nie m y-

, ć już o rozw iązan iu . T eraz jed-  
nri- było za późno . O tw artą ranę  
należało rozszerzyć i ujrzeć dno  
w rzodu .

—  D zień dobiy pan i.
P rzeszed ł przez jezdn ię i sU ł te 

raz z kapeluszem  w  ręku  na  brzegu  
chodnika.

K atarzy  na V ald ier nie potrzebo- 
w ::;a udaw ać zdziw ien ia. T rzy 
m ała oraw ą dłoń na klam ce od  
orzw iczek sam ochodu , oparła się z  
k  k a caiym  ciałem  na w yciągn ię 
tym ram ien iu i w ten sposób , za 
m iast stać prosto przed G illesem , 
znalazła sic w  pozycji nieco  pochy 
lonej.

—  Jak  to ! W ięc pan jest w  P a 
ryż 11?

—  T ak , m usiałem  opuścić C om 
piegne w czoraj w ieczorem .

W ydaw ała się spokojna, nozdrza  
je j ty lko drżały , tw arz poblad ła.

—  I przychodzi pan pew no zo 
baczyć się ze sw ym  doktore: a.

D ostan ie pan naganę za przer-  
w anie  w ypoczynku  na w si?

C zyżby w  je j słow ach brzm iała  
iron ia? M ożliw e. N ie należała d^  
ludzi, z którym i m ożna grę prow a
dzać zby t długo . G illes pow iedział 
w ięc:

—  N ie, proszę p ..n i, nie przysze- 
o^em  tu ta j rozm aw iać z doktorem  
Joum ardem . P anią w łaśnie spo- 
dziew ałem  się u niego spo tkać.

I teraz zdziw ien ie dziew czyny  
nie było  udane.

—  M nie?
—  T ak , proszę  pan i. B ardzo  prze

praszam , ale m uszę konieczn ie po 
rozm aw iać z pan ią .

G illes pow iedział to w prost i z 
tak im  nacisk iem , że K atarzyna o- 
słup ia  .a :.a chw ilę .

—  W czoraj zostałem  w m ieszany  
w  sposób pośredni do katastro fy , 
jaka się zdarzy ła z pan i K uzynem .

K atarzyna odw róciła na chw ilę  
sp  ujrzen ie. D łoń je j w ciąż jeszcze  
była oparta na drzw iczkach  sam o
chodu .

M iał urażen ie , że jeszcze bai-  
dziej się pochyliła . M ów ił dalej:

—  Jeszczo raz przen iaszam  pa 
nią. A łe, obaw iam się , że m am  
dość dużo do pow iedzen ia . B yłooy  
m i przykro trzym ać tak pan ią na  
ulicy ... C zy zgodziłaby się pan i, 
abyśm y  w sied li do  sam ochodu  i po 
jechali. dokąd  pan i rechce?

N ie dała odpow iedzi. S tała nie 
ruchom a zastyg ła , jak gdyby m y- 
ślała o czym ś innym . T rw ało to  
icró tko , parę sek t od zakdw ie.

— A  w ięc? — zapy tał ch łodno .
W tedy zdecydow ała się nag le , 

nacisnęła klam kę i usiad ła przy  
kierow nicy .

—  N iech pan w siada —  pow ie 
działa .

N atychm iast odzyskała  całą  pew  
ność siebie , całą sw obodę ruchów . 
N ie było na je j tw arzy uśm iechu , 
rozlał się natom iast jak iś  w yraz  po  
w racającej sw obody oddechu . Z  
?ałym  spokojem  zapuściła m otor i 
zajęła m iejsce w śród jadących sa
m ochodów .

—  W szystko to  jest bardzo  nieja- 
;ne . B y nie dziw ić się nadm iern ie  
dostępow aniu  pana, m uszę w yw o-  
,ać w  pam ięci słow a, pełne przy ja-

Ilustracje: J  aquesL echan tre

(C iąg  dalszy)

źn i i zaufan ia z którym i nasz przy 
jacie l doktó i Joum ard  w prow adził 
pana do R ougeraie . S podziew am  
się , że nie będę D itrzebow ała  
przvpom inac, iż znajdu je się pan  
w  m oim  sam ochodzie , czy li — u  
m nie.

W ypow iedział? to zupełn ie grze
czn ie z nakazu jącą szacunek sw o 
bodą.

—  N iech się pan i nie obaw ia —  
odparł G illes z pow agą. —  T o co  
pan i m a do pow iedzen ia jest, nie 
stety , tak w ażne, że m uszę narzu 
cić pan i sw oją obecność. Ż ału ję  
bardzo , ale w  pew nych  w ypadkach  
cel jest w ażniejszy niż środk i, ja 
kie do m ego prow adzą.

—  P rzeraża m nie pan . O d pew 
nego czasu przyzw yczaiłam  się do  
nieszczęść, jednak...

U rw ała, ham ując ostro , aby  
przepuścić au tobus skręcający  zby t 
szybko na P lace de rE urope.

—  Jadę do lasku B ulońsk iego . 
M am  się późn iej spo tkać ze znajo 
m ym i przed P orte D auphine. O d 
pow iada to  panu?

—  N ajzupełn iej.
G illes pom yślał, że będzie m u  

bardzo zim no w na pół ot vartym  
sam ochodzie . C óż m ógł jednak na  
to poradzić . Z resztą , nie potrw a  
to m oże długo .

P row adziła szybko , sprężyście , 
nie nadużyw ając m otoru , nie ry 
zykując nadm iern ie. A venue de  
Ć ourcelles, A venue H t che. N ie  
m ów iła an i słow a. N atychm iast 
jednak po przebyciu P lace de 1 ‘E - 
to ile , gdy juz sunęła po szerok iej 
w stędze z ciem nej m ory  —  A venue  
F och —  odezw ała się z pełnym  u- 
przejm ości spokojem :

—  S łucham  pana.
—  M uszę najp ierw  przyznać si?  

do w iny . B yłbym  zapew ne iróg l 
odw rócić , albo conajm niej opóźn ić  
w czorajsze nieszczęście.

W  jak i sposób?
—  S potkałem  pana D arbo is kolo  

połudn ia . P roponow ał m i, bym  
poszed ł z nim  na polow anie . N ie  
jestem  m yśliw ym , w ym ów iłem  się  
w ięc od zaproszen ia . Z resztą , po  
chw ili, pożałow ałem  tego .

—  D laczego?
—  D ziś rozum iem  to już , ale  

w ów czao nie w iedziałem jeszcze  
dokładn ie, dlaczego. T ak —  ciąg 
nął dalej —  dlatego , że było  w  nim  
coś niesam ow itego , że  był rów no 
cześn ie m iły i szorstk i, dlatego że  
w ypił trzy czy cztery kieliszk i 
ginu, jeden po drug im , że było w  
jego oczach coś, co budziło niepo 
kój... A le, zaznaczam  raz jeszcze, 
choć w szystko to nab iera w ono- 
w ir.dan iu cech zupełn ie określo
nych , szczegó ln ie , gdy się zna dal
szy  przebieg  w ydarzeń  —  w ów czas 
było to całkow icie nieokreślone i 
nie uśw iadom iłem sob ie tego ... 
G dybym był tow arzyszy ł panu  
D arbo i.s, nie  byłby  praw dopodobnie  
m ógł pozw olić sob ie na ten nie
szczęsny odruch  ..

M ów ił nie patrząc  na  K atarzynę  i 
nie zw racając  się w  je j stronę. O d  
czasu do  czasu  jednak , prze." m gnie  
nie oka w idział kącik 1 je j nieco  
drżących ust, które opadały żało 
śn ie przy każdym ledw o w idocz 
nym  drgn ien iu .

—  C o panu m ów ił? — spy tała  
jednak obojętnym  głosem .

—  A ch, nic w ażnego - w ychylili
śm y pośp iesznie po kieliszku . N ie  
przypom inam  sob ie naw et dokład 
nie zm ien ionych słów .

—  G dzieście się panow ie spo tka
li?

—  W  barze  hotelow ym .
—  A ch, tak !

A  że G illes nie  przeryw ał m ilcze
nia , podjęła sam a:

—  I co  było  potym ?... C hyba pan  
nie w yjeżdżał z C om piegne po to  
ty lko , by m i to  pow uedzieć?

—  N ie, nie ty lko po to . A le  
chcąc aby pan i zrozum iała w szy 
stko , co  m am  pan i do pow iedzen ia, 
m uszę  cofnąć się nieco , w  sw ym  o 

pow iadaniu . N ie w iem , czy do 
szły pan ią pew ne pogłosk i, które  
poczęły  krążyć w  okolicy ...

_N ie m am  zw yczaju zajm ow ać  
się plo tkam i.

—  N ie w ątpię o tym . A . jednak  
te , o które chodzi —  a praw dopo 
dobnie co innego  pan i m a na m yśli 
—  w ydają się dość w ażne, < -by  
zw rócić na nie uw agę.

—  Z dum iew a m nie pan .
—  B yć m oże. Jednak praw da  

jest, że doktór F ortel na razie daje  
do zrozum ien ia jedyn ie, choć z  
czasem  m oże zacząć m ów ić o tym  
w  inny sposób , że kuzynka pan i 
zm arła  . zby t nag le .

K atarzyna w zruszy ła ram iona 
m i.

—  I to w szvstko?
—  N ie.
D ojechali do  końca staw u K ata

rzyna zaham ow ała; sam ochód sta
nął.

—  P rzejdźm y się trochę. Jest 
zim no .

—  C hętn ie .
N ad ciem ną w odą niew ielu  było  

spacerow iczów . Z m rok zapow ia 
dał się już jakąś pom arańczow ą  
pośw iatą , która ogarn iała ziem ię  
jednocześn ie z lekką jeszcze m głą.

P rzeszli parę kreków . w ym inęli 
m aleńką przystań , na której nie  
b;ło am atorów  w iosłow ania i po 
częli iść aleje; tuż nad brzeg iem  
staw u.

—  N ie, to jeszcze nie w szystko , 
proszę pan i —  podjął G illes. —  W  
zw ykłych okolicznościach sam o 
bójstw o pan i kuzyna m ogłoby się  
w ydaw rać zupełn ie naturalne. N ie  
byłby on pierw szym , którem u  tru 
dno było zn ieść życie na św iecie  
opustoszałym  nag le po odejściu  u- 
kochanej isto ty ...

G illes zam ilk ł, teraz ^n w zruszy ł 
ram ionam i i jakby chciał w yrazić  
tym  gestem  lekcew ażen ie dla w ła 
snej osoby .

—  G adam  jak  fe lie ton ista . T o  
śm ieszne. A le przykro m i m ów ić  
pan i to w szystko .

K atarzyna szła obok niego w  
m ilczen iu . N ieco sztyw na, patrza 
ła  .p rzed sieb ie , uic nie w idząc;  
w yraz je j tw arzy nie zdradzał jed 
nak bezpośrvd '..m żadnych głęb 
szych uczuć.

—  N a  nieszczęście . .
P rzeczekał chw ilę . K atarzyna  

m ilczała w  dalszym  ciągu .
—  N a nieszczęście cko licz-ności 

nie są zupełn ie zw ykłe . Z jednej 
strony m am y insynuacje doktora  
P ortela , a z drug iej list pan i.

—  T y  m  razem  K atarzyna drgnę 
ła .

—  Jak i list?
G łos je j był tw ardy ,, tak  rozkazu

jący , że G illes który unikał do 
tychczas spog lądan ia na m łodą  
dziew czynę —  obrócił s :ę teraz do  
niej całą tw arzą.

—  L ist pożegnalny , który przed  
w yjazdem  zostaw iła pan i dla yana  
D arbo is. Z naleziono go w  kieszen i 
kurtk i m yśliw sk iej .

K atarzyna zatrzym ała się gw ał
tow nie i stanęła  na w prost G  llesa .

—  K im  pan  jest?

T uż obok z za górk i ta zakręcie  
w yłon ih j sir nag le dw oje ludzi.

G ibes czekał, aż idąca pod rękę  
w  rm lczen iu para oddali ? się . C ze
kał, patrząc na K atarzynę pełen  
m im ow olnego zachw ytu dla nie
zw ykłego ognia płonącego v . o- 
czach m łodej kobiety . P ożałow ał, 
że dotychczas przed nią m usiał 
k :am ać. G dy tuż był pew ien , że  
irk t nie usłyszy , przedstaw  ił się .

—  K om isarz G illes, z polic ji 
śledczej

N a sekundę w  oczach dziew czy
ny  odm alow ało  się niezm ierne zdu 
m ienie. P otym w y  buchnęła iro -  
m cznym  śm iechem .

—  T o cudow ne!... W  tak im  ra- 
z ’e ow a partia brydża i kuracja  
w ypoczynkow a... w inszu ję panu , 
pan ie kom isarzu , w  teatrze byłby  
pan zrob ił m ajątek!
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—  M ów iono m i ot już niejedno 
kro tn ie .

W ciąż jeszcze rozlegały się ka 
skady śm iechu K ataizyny , śm ie
chu , który , zdaw ało  się nie ustan ie  
nigdy ; m iało się w rażen ie , że  
śm iech ten , nie przerw any  w  porę, 
trw a nadal dzięk i sam ej ty lko re 
akcji m ięśn iow ej nad którą nie  
m ożna już zapanow rać. G  lies, nie
ruchom y, nie spuszczał z nk] oczu .

N agle niem al groźn ie pos’ąp iła  
krok  w  jego  kierunku .

—  C zego pan  chce ode m nie? Z a 
aresztu je m nie pan?

C hciałem uprzedzić pan ią , jak  
spraw y  sto ją . T rudno zap w ne bę 
dzie utrzym ać to w ta jem nicy i 
m oże to pociągnąć za sobą jedną  
w ięcej ofiarę w  dram acie, który  
nie  jest m oją spraw ą.

—  C o pan chce przez to pow ie
dzieć? Jaką ofiarę? M nie?

—  N ie. N ie pan i będzie tą ofia 
rą . A le —  pan i stry j.

C hw ycił ją now y rrpad śm ie
chu .

—  M ój stry j... ach! tak  —  stry j!
W ykrzyw iała się w niepoham o 

w anym  śm iechu . C iem ności zapa 
dły rap tow nie, gdyż nadciągnęły  
czarne chm ury  z razu  niew idoczne  
z pow odu m gły . Z apach w ody i 
w ilgo tnej ziem i ogarnął G illesa , 
pi yw odząc m u na pam ięć siln ie j
szą jeszcze i bardziej cierpk" w oń, 
którą w dychał poprzedn iego dnia  
w  lesie . W łaśn ie o te j s& m ej m niej 
w ięcej godzin ie P io tr D arbo is...

Ż al m u się zrob iło  tego nieszczę 
snego stw orzen ia; silne nam iętno 
ści pchały je nie w iadom o dokąd , 
a za całą obronę m iało już ty lko  
;en rozlegający się w koło śm iech , 
śm iech , który tak m ógł ją osłon ić , 
jak  niezdatna do uży tku  broń . C óż  
kom isarz m ógł w iedzieć o tym , co  
doprow adziło tę rodzinę do  nie 
szczęścia i klęsk i. Z djął kapel isz .

—  T eraz, gdy ostrzen iem  pan ią , 
n 'e m am  już nic w ięcej do pow ie 
dzen ia. D ziałałem  na sku tek pry 
w atnej in icja tyw y, bez oficja lnego  
rozkazu . Ż adna skarga nie została  
w niesiona —  naw et skarga  przeciw  
spraw cy nieznanem u. N ie jest m o  
ją rzeczą radzm pan i cokolw iek, 
an i zadaw ać jak ichko lw iek pytań . 
Ż egnam  : an ią .

S kłon ił się , odw  rócił i poszed ł.
„C o się z nią stan ie? —  rozm y 

śla ł. —  Ja już palcem  nie kiw nę, 
jeżeli m nie r w ezw ą ‘\

W ygięty na sw ych krzyw ych  
nóżkach buldog  biały z czarnym  
obszczekiw ał na  brzegu  w ody  kacz 
kę, dław iąc się ze złość;.

—  P uk . dość tego , P uk , prze 
stań!

Jakaś m łoda kobi ta darem nie  
uspokajał rczłoszczonego psa.

N iespodzian ie K atarzyna zncla- 
D a się obok G illesa , c^cć nie sły 
szą, jak nad jeżdżała.

—  P anie kom isarzu , czy m ogę  
odw ^źć pana do L am y  D auphine. 
T u taksów ki niem a.

—  Jak pan i sob ie życzy .
B uldog  uspokoił się w reszcie . D o  

uszu G illesa dochodził ty lko kró t
ki jak gdyby rw ący się oddech  
K atarzyny .

P ara, która ich m inęła , siedziała  
teraz na drew nianej ław eczce  
przystan i.

P rzed nim i, w m iejscu , o ^zie  
zaczynał się otaw , przybyw ające z  
P aryża sam ochody rozdziela ły się  
na dw ie części, jadąc jedn^ na  
praw o, drug ie na lew o, podobnie , 
jak u dzioba sta tku rozdziela się  
nurt.

— P anie kom isarzu , czy m ogę  
spy tać, kto sprow adził pana do  
C om piegne?

—  T o nie jest m oja osob iita ta 
jem nica, proszę pan i.

—  O czyw iście... jednak ...
—  N iestety , proszę pan ią , pierw 

szym  obow iązk iem  polic jan ta jest 
dyskrecja.

—  O czyw iście  —  szepr ęła  jeszcze  
raz .

N ie odezw ała się w ięcej.
io bram y D aupłr.ne nic już  

nie pow iedziała .
N a rogu bulw aru F landrin za

trzym ała sam ochód . G illes w j - 
siad ł.

—  D zięku ję pan i.
O dpow iedziała m u sk in ien iem  

głow y i ruszy ła .
(C iąg  dalszy  nastąp i)

K siążn ica  K opern ikanska

w  T orun iu


